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Legion i sztandar polski powstający dziś 
w  Stambule w praw ił wszystkie z ł e  s u 
m i e n i a  w  niezwykłe rozdrażnienie. W 
ważnej tej dla nas spraw ie można uiiec 
istotnie odmienne zapatrywania, ale dysku
sji tak namiętnej, ja. ą prowadzę niektórzy 
panowie w organie, którzy od kilku tygo
dni dzjklne ram ię partji konserwatywnej 
polskiej oferuje carowi i Moskwie na zba
wcę od koDflagraoji socjalistyczno-rewo^- 
cyjnej — nje możemy żadną m iarą przy 
pisać motywom życzliwym sprawie naro
dowej. Życzliwość przyjacielska nie używa 
takiego języka. W chwilach takich, jak 
dzisiejsza, świętym jest obowiązkiem każde 
go obywatela zajmować się gorąco spraw ą 

-publiczną i w edług Dujlepszego swojego 
przekonania działać. W ypadki nie czekają, 
i aby nie przeszły nad nami tak samo do 
porządku dziennego, jak  przeszły w r. 1855, 
obowiązkiem Polaków jest pam iętać o swo
jej ojczyźnie, deptanej gorzej od wszystkich 
B ułgarów  i Bośniaków7. Inne narody w 
analogicznem co my położeniu, fą  na tyle 
szczęśliwe, że w w ybrańcach swo ch, sta
nowiących koła poselskie, miewają swoich 
naturalnych reprezentantów, którzy stoją na 
straży ich interesów. My nie jesteśm y tak 
szczęśliwi. Nasi w ybrańcy po większej 
części chowają i kryją sztandar narodowy, 
a  zamiast niego wywieszają na>m fatałaszki 
bądź prowincjonalne bądź kosmopolityczne. 
Ze tak jest, najlepszym dowodem agitacja 
ultram ontańska za pielgrzymką do Rzymu 

-w chwili, kiedy cały  naród z wytężonem 
wzrokiem śledzi wypadki polityczne i wo
jenne, których fatalny rezultat może raz na 
zawsze pogrzebać wszelkie nadzieje, które 
Polak w yssał z piersi matki.

Dla braku tedy reprezentantów w łaści
wych, każdy człowiek poczciwy, nie spla
miony brudam i i wolny od osobistych am- 
bicyj mŁ #rrw o, w ystąpić otwarcie, i po- 
wiedzieć: w interesie spraw y publicznej
podejmuję macę, która w edług rozsądnej 
na stuleitmeńi doświadczeniu opartej raehu 
by wydaje mi się pożyteczną. Proszę ziom
ków o w spółpracow m ctwo.“

Na taką odezwę ui<3 wszyscy naturalnie 
zgodzą się, bo różność zuań jest w łasnością 
na tu iy  ludzkiej, a u nas różność ta dała 
naw et powód do przysłowia: dwóch Pola
ków —  trzy zdania. Lecz ci, co się zgadzają 
na rozpoczęcie pewnej pracy dla narodu, 
m ają praw o agitować za n ią , i jeżeli tylko 
praca podjęta m a rację —  z pewnością nie 
upadnie. Może tylko doznawać trudności 
większych lub mniejszych wskutek opozy
cji żywiołów jej wstrętnych, ale prędzej czy 
później wybije się ona na wierzch, byle

tylko inicjatorowie nie ustawali. Inicjatoro- 
rowie w takich razach pełnią oficium bon: 
viri, i nikt nie ma praw a zarzucać im złą 
wolę — chyba tylko w róg Pulski może im 
to zarzucać, ale zarzut i gniew w roga jest 
najlepszem kryterjum , że praca podjęta m o
że przynieść pożytek ojczyźnie, —  że jest 
w założeniu swojem dobrą. Zastrzegamy 
się przeciwko możebnej insynuacji, że za
sada ta sam a może służyć za pokrywkę 
działaniom ultram ontańskim  lub antyspołe
cznym. Służy ona tylko działaniom narodo
wym i to tylko w  położeniach tak  w yjątko
wych i nienaturalnych jak  nasze.

W każdym zaś razie inicjatorowie takiej 
pracy narodowe7 nie zasługują na to, aby 
ziomkowie mający inne zdanie, w ten spo
sób —  praw dziw ie kozacki —  trakt)w ali 
ich osoby i ich przedsięwzięcie, jak to czy
nią ci panowie, którzy dziś dla poptrcia 
swej bezsilnej, bo ctraganiarskiej argum en
tacji, posługują się nawet głosam i organów 
rządu pruskiego i moskiewskiego.

Tymi dniami przyszedł im w po^pc 
list z Berlina umieszczony w wiedeńskiej 
pół urzędów ej Folit. Corr., który się gorszy 
zapowiedzią organizatorów legjonu stam bul
skiego „zatkniemy sztandary u ujścia W isły 
i Niemna" i „równowaga europejska będzie 
przywróconą", a nadto daje do zrozumienia, 
że rząd cesarstw a niemieckiego będzie w 
Stambule reklamował. Ten sam list utrzy
muje, że „powstanie polskie —  ulubiona 
dekoracja każdej wojny rossyjsko-tureckiej 
stoi tylko na papierze, i zapewne na nim 
się skończy."

Rzeczywiście o powstaniu w kraju nie 
ma mowy —  więc nie widzimy przyczyny, 
dlaczego przeciwnicy lągjónu tracą wszelką 
miarę w swem rozdrażnieniu Tylko z łe  
s u m i e n i e  może być powodem do takiej 
nadzwyczajnej irytacji.

Ja k  dziś rzeczy stoją przeznaczeniem le
gjonu może być tylko obrona Turcji i wal
ka z Moskwą Do takiej sprawry każdy Po
lak na ochotnika ma wszelkie prawo, a 
Turcja ma prawo obrony i reklamacje Niem
ców, wiedzących bardzo dobrze, iż mają 
Francję czyhającą na karku —  mało co 
pomogą. Ale gdy się wojna rozwinie —  
gdy interesa Anglji i Austrii staną pod bro
nią. a stanąć muszą, bo ina*zej los Polski 
ezeka niet>lko T urc ję : natenczas będzie
mowa już nie o prawic, a le  o o b o w i ą 
z k u  P o l a k ó w  do czynnego poparcia or
ganizacji, której zawiązek nie by ł tajny naj
bliżej i najżywotniej interesowanym  gabi
netom, chociaż może Bośniaki k raso  wside 
nico mej nie wiedzieli, bo właśnie onego czasu 
wysłali byli do W arszaw y delegata na zro
bienie wizyty Kotzebuemu, aby ratow ać ró 

wnowagę podkopywanego socjalizmem ca
ratu, która im się w ydaw ała ważniejszą, 
niż rozbiorem Polski od stu lat zwichnięta 
rów nowaga Europy, w skutego czego wszy
stkie ludy jęczą pod brzemieniem cezary- 
zmu i militaryznau.

Korespondencje polityczne „Dzr Pol.”
L ip » li  15. maja.

(M.) Kwestja ustąpienia Bismarka dotąd o- 
statecznie me rozwiązaną. — Pisma zwykle na
tchnieniami kanclerza dyszące, podnoszą ją na 
nowo, tw ierdząc, że Bizmark do urzędu nie po
wróci , póki me otizyma pewnych, gwaraacyj prze
ciwko wpływom nieżyczliwej mu koterii dwor
skiej. O w trącaniu się i stawiani* przeszkód ze 
strony cesarzowej której wprawdzie po imieniu 
nazwać nic śmieją, wcale ostre znajdziecie przy
cinki. ~  Zawsze za powód nieporozumień uwa
żają *prawy religijne — a wieść, że papież za 
pośrednictwem kardynała Simeoniego p -zesłał 
życzenia cesarzowi Wilhelmowi w dzień j»go u- 
io d tia , jest gorżką pigtfką,, bo za »i* knlfcur- 
tiSgerzy upatrują machinacje tajne tak kurji 
jak nartji katolickiej. — Dodajcie do te g o , że 
w Rzymie znajduje się delegacja bawarskiego 
rzą d u , traktująca o obsadzenie opróżnionych 
sad biskup7c h , i że ta  delegacja ukrywała się 
przed okiem ambasady wszech niemieckiej, i tylko 
wypadkowo odkrytą została , a pojmiecie jaki to 
gwałt podniosło w obozie fanatycznym cyok. k tó 
rzy nad niemiecką cywilizacją i nad niemiecką 
religią materjalizmu, zysku i zaboru *ic widzieć 
»ie mógą — nic cierpieć nie chcą. Obecnie nie 
bez wrażenia przeszedł artykuł moskiewskiego 
dziennika , zwracający uwagę moskiewskiego rzą
du na „nieszczęśliwą, oderwaną gałęź wielkiego 
słowiańskiego szczepu Serbów Łażyckich , k tó
rych liczbę ów dzienuik ood&iąc na 200.000 głów 
powiada, że „jedynie dziwnej wytrwałości i po
święcenia przypisać należy, iż Udnośó ta  nie 
n padła dnuąd ani pod bezlitosnym naciskiem, ani 
pod podstępnemi wpływami, których w celu 
zgermunizowania użyto1*, i że „Rosja ma naj
świętsze powody tym słowiańskim braciom całą 
s»cą sympatię okszao*. Nawet zupełnie Moskwie 
oddane dzienniki, gorzko len  artykuł przyjęły.

Brak poczucia obowiązków obywatelskich 
głęboko czuć 3ię daje u Nie sądźcie, żeoy 
gdzieindziej było inaczej; w państwie wszechnie- 
mieokim E 385-245 mających prawo wybor
ców do urny się nie sta wiło, to zuaczy 5/, z ca
łej liczby — a i owe */j jakżeż rozmaicie się 
rozdzieliły. By wam dać pojąć rozdział ten i 
sify partji poda7ę tu  cyfry. — W otow Jo na 
centrum 1,416 8 03 — nationąl liberałów 1,594.142, 
konserwatystów 538 739 — socjaldemokratów 
485 122 — partji (udowej 57,147 — postępowców 
438190 — niezawisłych 1J9_473 — partykula- 
rystów 112.496 — partja prutestu id&.OZl — 
wierno cesarska p s itja , mameluki, otrzymali 
426.468 — a nasi polscy wybrańcy 219152. — 
Skutkiem takiego rozstrzelenia wotow, rząd nie 
mógł wytworzyć większości, na której oprzećby 
się mógł śmiało — dlatego też i posiedzenia 
skrócono. — Choć Niemcy sądzą przeciw ne, 
ja  twierdzę , że skład parlamentu wielki wpływ 
na ustąpienie Bismarka wywiera.

Żeoy wam jeszcze pokazać, że u nas nie 
tak źle jak  wiein pesymistów sądzi, powiem

wam rzecz prawie do uwierzenia trudną. Oto 
w czasie powołani., do rewizji popisowych, zna
lazło się niezdolnych do służby wojskowej 73 na 
sto—a powodem słaba konstytucja, nieporządne- 
go życia, skutek (liiderlichen Lebens Folgen).

. ?  panowie kulturtragery co wszystko złe 
U n?8’ .w sweJ wysokiej kulturze i wulno- 

oJL -rjal? ej  rehgijności doprowadzają wła-
- Pokolenie do sLarłowacenia, chociaż sądzą 

f Qj S ^ ynS nu krzy°zA na blichtr francuski,
. 0 Boga ciągle wspominają i każą mu 

naP.adu ^  sąsiadów grać rolę feldmar
szałka , sami grzęzną w błocie Liateijalizmu i 
rozpusty. Zaczynają oni przeglądać potrosze — 
z jednej strony silne poanoszą się głosy za po
wróceniem kar cielesnych, by położyć tamę eks
cesom codziennym, zagęszczającym się córa* 
więcej — gdy z drugiej lekarze wnoszą projekta
0 zregulowapie i oddanie pod kontrolę rządową 
narzędzi rozpusty, by zupełnemu skarb-waceniu

ziujiiowaniu fizycznych sił zepobiedz. Piszą się 
takie odezwy i p ro jeu ta , których u nas nawet 
w końcu kawalerskiego bankietu nie każdy po- 
wtórzyóby się odważył. To maluje duch czasu,
1 rozstrój społeczny — opojeni parą zwycięstw 
i dymem miljardów, wstąpili na drogi gw ahu i 
nadużycia i bezkontrolowanej swawoli — nie pa
trząc gdzie to doprowadzić może.

Przy kwe3iji budowy koszar dla wojska, 
reprezentant socjalistów, budowniczy i do tegć 
miljoner Demmler zrobi* uwagę, żeby nie zwra
cano tyle uwagi na pokoje i kasyno oficerskie, 
a więcej bacząc na dobry przeciąg powietrza, 
urządzono koszary t a k , by takowe z łatwością 
na mieszkania dla klasy roboczej przemienione- 
pai być mogły — a to w nadziei, że militaryzm 
jako choroba czasowa minąć musi i ustąpi miej
sca zdrowszym poglądom mającym nie zabór, 
nie rządzenie trwogą i bagnetem, lecz dobro na
rodowe na celu.

Przed kilku dniami niemieckie gazety ogło
siły na mocy listu ze Lwowa, że odbyło się tam 
tajemne polskie zabranie, na którem postauowio 
no formację legjonn w Turcji popierać i pod
nieść takowy do siły 80.000, że zawiązał się w 
tym celu u wag tajny kom itet, który rozgałęzić 
się zamierza za pośiednictwem filji w zaborach 
pruskim i moskiewskim. Takie szpiclowskie do
niesienie biorę za insynuację zawsze uam nieży
czliwą— kto wie czy uie rząaówą, by lepiej do
ciskać można.

Przegląd polityczny.
Nic tylko politycznie wykształcone sfery 

londyńskie, ale i Ind publicznie oświadczył się 
przeciw Rosąji. Przeszłej niedzieli odb11 się 
meeiing w Hyde parku , w pobliża Refórtners 
Tower. Miał oe wyrazić sympatje londyńskich 

■ robotników dla Polaków i protestować przeciw 
i polityce Rossji. Dwa sztandary powiewały nad 
i tłumem. Na jedrym znajdował się orzeł biały 
rw czbcwonera pola z nap,sem: „Niech żyji Pol- 
I ska!“ „Śmierć lub ZTr^cięstWO!“ drugim 
sztandarze na bialem tle  wypisano było cżarne- 
mi głoskami: „Niech żyje Irlan d ja , Polska i 
wszystkie uciśnione k ra je !“ Prezydt m ł  niejaki 

;Mr. John  Rogers. Pierwsza rezolucja oświad- 
czata , że rząd rossyjski jest mordercą Polski, 
rzezmkiem Azji środkowej i despotycznym cie
mięzcą rossyjskiego ludu i że jako taki nie mo 
że być uznany za prawego opiekana chrzescian

poddanych sułtana; że obecna wojna głównie 
przedsięwzięte jest w celacn zaborezjeh, przede- 
wszystkiem zaś, aby przez wywołanie wojny po
wszechnej nie dopuścić do wyemancypowania się 
klasy robotniczej w Europie. — Druga rezolucja 
czjrni odpowiedzialnymi za wojnę sprawców o- 
krncieństw i agitacyj przeszłej jesieni.— Trzecia 
żąda od rządu angielskiego, ażeby wspólnie z 
A usirją spełnił zobowiązanie potrojnego przy
mierza z kwietnia 18E6 r. i tym spoiobem przy
wrócił pokój europejski. Rezolucje uznano za 
przyjęte. W- ciągu meetingu przybył telegram 
ze Lwowa treści następującej „Obywatele Lwo
wa pc l rząnem Austrji wyrażają narodowi an
gielskiemu najwyższą wdzięcziośó za okazane 
Polsce sympatie. Precz z mostuewskim caratem! 
Niech żyje P o lik a ! Niech żyje Anglja!"

O odwidzmi -m S*dwałowa u Birmarka w 
Fridrichsruhe bardzo wiele rozprawia u ę  U trzy
mują że moskiewski dyplomata miał oświadczyć 
kanclerzowi niemieckiemu, iż byłoby wielce po- 
żądanem, gdyby mocarstwa z Rosoją zaprzyja
źnione przysłały odpowiedzi na ostatnią notę 
lorda Derby i odparły twierdzenie Augiji, jako
by Rossja przedsięwzięła wojnę nie w interesie 
Europy. Chociaż ks. Bismark wysoko cen: br. 
Szuwarowa, którego niegdyś nazwał „mężem 
przyszłości " to jednak żądaniu tema miał s ta 
nowczo odmówić. W  gfeiach politycznych by
najmniej nie dziwią się temu Niomcy, tak  mó
wią, nie są usposobione do tego, by na własne 
ryzyko wyjednywać Rossji satysfakcję, przecho
dziłoby to granice najrozleglejszej i najuprzej
miejszej neutralności. Rząd carski może sam, 
jeżeli mu się podoba, odpowiedzieć n a  notę lor
da Derby. Nie leży rówież w zamiaize Niemieo, 
izolowanie gabinetn St. Jam es i oddawanie w 
ręce wschodniego sąsiada pożądanego mandatu 
europejskiego Dunaj, mówi dziś nawet Nat. Ztg. 
przedstawia bezpośredni interes Niemiec i r  
tern uzi aniu zawiera się więcej, jak uprawniony 
wstręt gabinetu berlińskiego ńc udzielenia Ros- 
»ji jener&lnego pełnomocnictwa. W edług pary* 
skiego teiegramu do Oaz. Kol. Szuw~,łow ma 
urlop na czas nieograniczony, w Berlinie nas 
są d zą , że po sześciu tygodniach powróci do 
Londynu.

Klęska Moskali pod Batum wywarła wiel
kie wrażenie na giełdzie londyńskiej. Także w 
klubach i w komitetowych salach parlamentu, 
słowem wszędzie, gdzie zgromadza się więcęj 
ludzi, zapanowała wielka radość. „Wrażenie tej 
wiadomości, piszą do Fos, Ztg. z Londynu, prze
konywa, że Moskale nie mają w Anglji p ^ y - 
jaciół i źe każde ich niepowodzenie rado^kłe po
witane będzie, co nie bardzo zgadza się zu rsę- 
downie oświańczonemi uczuciami neutralności. 
Większość hrytańskieęe narodu nie życzy so
bie wprawuzii wplątać w nową wojnę Krymską 
lordowi Beakensfield gw oli, ale niedowierzanie i 
wstręt do Moskałów są obecnie tak  orno silne, 
ja- przed 23 laty, i znowu wybuchną, jak  tylkaó 
Moskale na serjo zagrożą interesom angiel
skim."

W  mglistej odległości rosyjska flota znajdu- 
■-£ na wodach amerykańskich a głównie ua 
Oceanie Spokojnym ,, WynAWSia-Się-lSnale powa
żnie Mówiono, że jRosja wyszle tę flotę nu mii- 
rze SródziemnL, ażeby zbić i  tropu John Bulla. 
Otóż te raz , co do okrętów rosyjskich znajdują 
cych się przy wybrzeżach amerykańskich, dono
szą do Sztandard , że takowe należą do floty 
sybirjkiej, składającej się z 71. statków. Są to
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IV.
Ja z W alka o nif podległość Niemiec z dyktato
rem’ Europy, potężnym Cezarem Francji toczona, 
rozbudziła entuzjazm Germanów. Książęta me* 
mieccy, drżąoy o swe trony, roznamiętniali t łu 
my we własnym, dobrze zrozumianym interesie, 
fanatyrując lud. a zwłaszcza młodzież akade
micką.’ Po zerwaniu pęt obcej przemocy zapra
gnął rozbudzony duch narodu urzeczywistnienia 
idei narodowej, ziednoozeuia Niemieo i odbudo
wania wielkiego cesarstwa. Pragnienia te wcale 
uie przypadły do smaku pojedyńczym władcom 
Niemiec; każdy z nich przenosił interes swej 
ayuastji nad urojenia fautastów.... W ytężywszy 
przeto swe siły i zużywszy wszystkie środki, 
jakie „argument mocniejszego podaje, zdołali 
opanować iucL ten niebezpieczny. Apatja ogar
nęła umysły; delektując się wspomnieniami świe
tnej, dopiero no pogrzebanej przeszłości, zrzo- 
czono się niejako wszelkiej wiary w lepszą przy
szłość Zmęczone tytanicznymi bojami ludy za 
tęskniły za spokojem — „ .święte przymierze* 
rozpostarło uad nimi opiekuńcze swe skrzydła.... 
1 oto zwątpit-nie we własne siły tak  opanowało 
umysły, iż tenżf sam Harring w romansie swym 
(późniejszym) „ Lechita" (Der Pole), tak wyraża 
■ię z boleśną goryczą o synach dumnej Gter- 
manji:

„....Utracona Ojczyzna!... Bezsens! Niemca 
pobudzić on zdoła do homerycznego śm;echu. 
Tyle zachodu dla jakiejś Akcji, dla utraconej 
Ojczyzny! — Niemiec nie pojmuje już tego wy 
rtżu . .. On ani Ojczyzny uie ma, ani idei o niej. 
U tracić uie może tegu, czego uie posiada, ani 
poiąó takiej klęski.... Nie nazywa siebie 
.^Niemcem**, lecz tak mb owak. według okoliczno- 
•ci. — On za* tylko rząd swćjj i swych urzę

dników; to mu wystarcza... J a k  -O jczy zu r, 
tak  i „Narods* idea M  mu obc* Jako Nie- 
mieo nie zna ou niemieckiego narodu. ^ z!^.]e8t  
ou Saksończykiem, jutro Prusakom, dziś W e st 
falczykiem, jutro law et Francuz ziś
Bayraw zykiem  jutro B  ta rcz y k ie m  dziś Ltt-
neburczj ju tro  Duńczykiem—. .
41>S w tli i * ab iie lĄ » .. W s z y to  m»
„ bagatelą byle tylko przy tej zamiani
postradał „lada b a g a te li" ... *) . .

A  Hejue?... Hejne z sarkazmem w ustacn, 
a z boleścią w sercu obdarzyć musiał swą oj" 
czyznę..,. kopnięciem nogą!...
, , T ahi hył obraz Niemiec w la t kilka po o- 
balemu Napoleona.

A toli tendencyjna to nieuwzględnianie naj 
drozszyoh interesów narodu, przytłumianie wszel- 
kicn szlachetniejszych porywów ducha, piętno
wanie postępu mianem zbrodni, wywołać musia 
j° w * men gw ałtow ną opozycję wśród podnio- 
ślejszycb umysłów. G ładka powierzchnia powo 
dzi absolutyz mu tu  i owdzie zdradzać ję ła  pc 
dnjrzuuej natu ry  zmarsz(»zkił dowodzące, iż na 
dnie tej aBr,BjĄ niespokojne żywioły. J a k  
w przededniu burzy atm osfera staw ała się cięż
ką, gniotącą, zaś gromy dalekie odzywać
się poczęły wybucny niezadowolonei młodzieży, 
wśród której krążyły iuż ulotne podburzające 
pisemka. Stourdza i K otzebue w ystąpili z szy
derstwem, rzucając młodztezy rękawicę. I  oto 
młodzieniec szlachetny, zażywający ogólnie s ła 
wy nieskazitelnej, rzuca się * sztyletem  w ręku 
na okrzyczanego szpn giem moskiewskim Kotze- 
buego, i oswobodzając yzuę od obcego na
rzędzia, sk łada swe uyoie na iej ołtarzu....

Młodzież akademicka poczuła potrzebę ze 
ipoleuia sił swoich; związki burszów przybierać 
poczęły barwę polityczną; « e* onia* w Tttbin- 
gen, „Klnb Czarnych“ *  Gięgian, „Arminia", 
związek hejdelbergski i f- P- dały popęd po po
wstania podobnych o rg an ic y !  Darmsztadłie, 
Jen ie  i po innych wszechnicach niemieckich, 
tak, iż jnż w r. 1817 nosie się jęto z myślą 
wystosowania wspólnego manifestu w imiemu 
ludu, domagającego się utworzenia narodowego 
parlamentu. Mowy polityczne i pieśni patrioty
czne rozbudzały i krzewiły ideę jedności Nie-

*) lhm  ist A lle . „Wurst“; sobald er nur keine
Wunt dabei au fi Upiel eetzen darfl

mieć, a woluomyśluiejsi profesorowie prześcigać 
poczęli swych uczniów w manifestowaniu swych 
uczuć patrjotycznych. Oczywiście opozycja wy 
wołała repressalja. Przystąpiono do aresztowań 
zwłaszcza, iż zarodek życia politycznego ode 

już pełnem tętnem w Izbach stanowych 
kilko Niemieo. W  r. 1819 uwięziono

nierws7» *v.6w * młodych uczonych; Jahn,

waiii. H a o i m ę  E U m ii .  w S S f f c S S  
denu, Saskiego Weimar*, Meklemburga i N aŁ  
sawii, uderzyła jak grom wieść o odkryciu wiel
kiego sprzysiężeuia, mającego na 0elu obalenie 
wszystkich tronów niemieckich i obwołanie rze- 
czypospbiii®!* rozwinęła gorliwą działal
ność. J»ż 1 we Wiedn,a uwięziono kilku mło- 
drch Szwajcarów: w Nasiau, Meklemburgii,
Darmsztadzkiem, Hessji i Badenii zapełniły się 
cele więzienne, zwłaszcza, iż A ustrja  wezwał* 
rzadv związkowe do zwrócenia całej baczność
na nurtowanie „stronnictwa przew rotu", i do

■ oc « „samowoli rozpasanei młodzieży
S J 1.  W k o ń -  ustanowiono nawet w akademickiej. Komig; g[e4  % sie4m

iSSS35tóS iS tc j i ,  Prus, Bawai j ’J Hano-
wpr* Badenii i Darmsztadu złozoną -  z wy-
S cznem  przeznaczeniem zbadania ,prądów re-
arolucyjnych" w kraiach niemieckich, nurtujących 

i ś l J d z S  „zuiązków demagog:mznych", z pra
wem rek wirowana z ^
kowego indywiduów podejrzanych i dostawiania 
ich w żelasach do Moguncji.

Komisja ta, jaK Związku sam
przyznał, była „w historj sn  dkow politycznych 
j e d y n ą  tego rodzaju instytucją , działalność 
zaś jej była łatwą do przewidzenia. .. Uwięzie 
nia, konflsksly, zniesienie stowarzyszeń akade 
mickich i gimnastycznych, banicja uczonych, po
zbawienie cbleba zdolnych profesorów, rozpędzę 
nie studentów, przytłumienie ka*4ej podniosłej- 
szej myśli, każdego wolniejszegt. słowa, oto jej 
owoce Po dopięcia już zamierzonego celu, mimo 
, kilkukrotuych usiłowań niektórych dworów, do- 
.msgających się zwinięcia tej instytucji, prze- 
i trw ała ona dłuższy okres czasu, a system przez

nią przyjęty utrzymał się w pełuej sile aż do 
powrotu Harrimga z Polski.

Y.
Powróćmyż do daiszego życiorysu naszego 

entuzjasty.
Zaledwie stanął na ziemi niemieckiej, zło

żyć musiał ofiarę panującemu tamże systemowi, 
którego obraz treściwy staraliśmy się podać po
wyżej. Wyrtalony z Lipska, szukał przytułku w 
Bawarji; atoli partyzant wolności i szermierz 
wolnego słowa i tam zagrażać musiał bezpie
czeństwu potężnych Niemiec, gdyż niebawem 
znajdujemy go w „przymusowej podroży" za
granicę. , , . .

Strzepawszy proch : obuwia po drugiej s tro 
nie Renu, H arring osiedla się w Strasburgu i 
redaguje czasopismo polityczne p. t. „Niemcy 
konstytucyjne". W  Niemczech tłumiony gwałto
wnie pożar wybichał od czasu do czasu tu  i 
owdzie jasnym płomieniem, podsycony francuską 
rewolucją lipcową i wypadkami w sąsiedniej Pol- 
?cf*. Stronnictwo konstytucyjne, a na czele jego 
taki Botteck i Welcker za c ię tą , choć spokojną 
wiodło walkę z absolutyzmem. Gorętszym ży
wiołom spokój ten opozycji wydawał się mdłym 
i me wiodącym do celu. Dnia 27. maja 1832 r. 
na zamka Hambach (obecnie Marburg) w Pa- 
latynacie odbył się olbrzymi wiec ludowy, w któ- 
ym tłum trzydziestotysięczny wziął udział; na- 

tennieni mówcy proklamowali udzielną władzę 
iuaow i celem swych dążeń ogłosili zrepublika- 
mzowanie Niemiec. Rząd bawarski wysławszy 
na miejsce zgromadzenia silny oddział wojska, 
rozpędził rewolucjonistów, część pizywóaców po
więził, część wydalił za granicę Niemiec. Mię
dzy tymi ostatnimi znajdował się i Harring, 
który wydalony do Szwajcarji, zawiązał stosunki 
z M azzinim, i pod wodzą tegoż wziąt udział w 
r. 1834 w znanej wyprawie saoandzkiej. Po nie
szczęśliwym wyniku tego przedsięwzięci, w ma 
ju 1836 r. w Bernie uwięziony, odstawionym 
został wraz z Mazzinim i innymi uczestnikami 
wyprawy do A nglji, tego azylu politycznych 
wygnańców wszystkich narodów Europy. Odtąd 
żywot jego staje się prawdziwym obrazem tu- 
łactwa.

W  roku 1837 znajdujemy go uawyspieH el- 
, gohud: w następnym jednak jnż roku na rozkaz 
i gubernatora angielskiego uwięziony, odstawio
nym został do Wielkiej Brytanji. Niebawem

uwolniony, pędził przez ozas niejaki żywot >a 
wyspie Jersey , potem na Helgolandzie, gdzie 
powtórnego doczekał się uwięzienia.^ Tym ra 
zem uszedłszy szczęśliwie do F rancji, odważył 
się niebawem na ponowne odwilżenie Anglji, z 
którą wiązało go wierne grono wygnańców, a 
politycznych jego druhów ; nie dowierzając już 
jednak flegmie w ialkoorytyjakiej popłynął do 
Brazylji- Fu penzel. ty lekro tn ie  porzucany, mu
siał snów podać mu sposób do życia. Po kilku 
latach uodoonie burzliw ego żywota, w których 
rok 1848 niepospolitą odegrał rolę, znalazł u 
schyłku r. 1849 przytułek  w Norwegji.

G-lfby kto chciał przypuścić, iż smutne do
świadczenia dotychczasowe uspokająoo wpłynęły 
na gorący temper&mbnt entuzjasty, rozminąłby 
się absolutnie z rzeczyw kością. K ilka pism 
rewolucyjnych, mianowicie dramat na tle nor- 
wegskich stosunków osnuty pt. „Testament z  
Ameryki" stały się w maju r. 1850 powodem 
now< go wygnania. Przybywszy do ukochanego 
Londynu, uie zaparł się całego swego żywota 
zostając członkiem centralnego komitetu demo
kratycznego Europy. W  roku 1854 uwięziony 
w Harburg*. ua wstawienie się jednak konsula 
amerykańskiego uwolniony, popłynął do Rio J a 
neiro. Atoli jnż w roku 1856 znajdujemy go 
znowu... w Anglji.

Karring nader płodnym i zręcznym był pi
sarzem. Poezje jego tchną 'gniem  młodzień
czym i uwielbieniem wszystkiego, co piękne, 
wzniosłe i szlachetne. Liczne jego tendencyjne 
romanse, w przeważnej części n& współczesnych 
mu wypadkach politycznych Europy i walkach 
narodów o wolność osnute, jakkolwiek chromają 
częstokroć na brak głębszego artystycznego wy
kończenia i zaokrąglenia całości, zńradzając po 
spiech i niepokój duszy autora, zdołają jednak 
wzniecio świeżością opowiadania głębokie zaję
cie czytelnika, zwłaszcza, iż autor własne kreśli 
w nich wrażenia z tułactw a; tylu zas katastrof 
naocznym był świadkiem!... Romanse jego na
zwaliśmy słusznie tendencyjnymi; pisał ol je 
bowiem dla łaknącej wolnego słowa publiczności 
niemieckiej, celen skruszenia apatji mas, rozen
tuzjazmowania ich dla sprawy wolności, by sta
wiając im przed oozy zapasy obcych narodów z 
ich ciemięzcami, rozbudzić w niob poczucie wła
snego upadku. Były to więc „sfcimulauua", po



przewaźiie azalupy, majsilaiejsze między niemi 
są lieopauceizone korwety w liczbie czterech 
lab pięcia , azbrojoae sześcioe&lowemi działami 
o Itylcowemi, kartaczownicami i torpedami Har- 
weya. Każdy statek liczy około 280 ładzi zało
gi. Przed taką armadą nie zadrży żadne pań
stwo morskie.

Paryska depesza donosi o dymisji republi
kańskiego gabine a którego naczelnikiem był 
Juljasz Simon. Powody takiego nagłego i nie 
spodziewanego przesilenia wyjaśnia dłagi i«le 
g ram , w którym powtarza się list M&c-Maho- 
aa do J .  Simona. W  liśeie tym marszałek w spo
sób dość nieoględny wyraża naczelnikowi gabi
netu swe niezadowolenie z powoda, że ten przy 
rozprawach nad całkiem dragorzęlaenn kwe
s tam i nie wystąpił po stronie rządu. Ponieważ 
izba co do tych kwestyj nie powzięła jeszcze od
powiednich postanowień, a wreszcie, że i bez 
tego, każda zbyt radykalna reforma upadnie wo
bec reakcyjnej większości senatu, więcsłusznem 
będzie, gdy powodów tego nuaisterjalnego za- 
luachu stanu gdzieindziej szukać będziemy a nie 
tam , gdzie go wskazuje marszałek Stanowcze 
oświadczenia dane przez J .  Simona 4. maja gdy 
obradowano nad porządkiem dziennym skierowa
nym przeciw klerykalnym zapędom, zakaz Mar- 
tela kolportowania petycyj na korzyść papieża i 
t .  d. przekonały ultramoutańoką klikę, iż rząd 
zdecydowany jest iść prostą drogą. Klerykalno 
monarchiczna kamaryla tłocząca cię w przedpo
kojach i buduarach wersalskiego pałacu prezy
dentury, widooznie usuuła intrygę, której ofia
rą  padł J .  Simon i jego przyjaeiale. Nie widzi
my zresz tą , ęoby aa tem zyskać mogli monar- 
cliiści. O powołaniu ministerstwa monaicłuczne- 
go Mae-Mahon uie może myśleć, a każdy z re
publikanów wystrzegać się będzie wstąpienia 
do gabinetu , mającego związane ręce wobec kle- 
■rykalnych machinacyj. W  ogób Biao-Mahon po
wołując się na odpowiedzialność względem Fran  
cji wszedł na pochyłą drogę. Dalsze kroczenie 
po niej stać się może bardzo niebezpiecznem tak 
dla mego jak i dla Francji.

W oj na.
E u r o p e j s k i  t e a t r  w o j n y .

Pod dniem 14. bm. donoszą z Bukaresztu do 
N . f r .  Pressa:

W alka między Widdyniem a Kalafatem ko
sztowała już muóstwo oliar. Artylerja turecka 
znów poczęła palić w K alafat i znów padło sporo 
naszych żołnierzy. Wiem na pewno — o czem 
zresztą nasze gazety milczą, co pojąć łatwo — 
wiem na pewno, że mnóstwo bandaży, szarpi i 
innych szmat lazaretowych wysłane zostały ztąd 
do K alaiata. Zabity.-U mamy wprawdzie daleko 
mniej jak rannych, lecz i zabitych nie mało. 
Oczekują tu dzisiaj zwłok kapitana artylerji 
Dunca; ma być pochowany z wielkiemi hono
rami. Timpul tutejszy dono3ząc w nadzwyczaj
nym dodatku o wczorajszej nocnej kanonadzie, 
pisze miedzy innemi: „Kanonada ta  z W iddynia 
mała na celu odciągnąo uwagę bateryj naszych 

ku tureckim bateijom, ażeby tymczasem okręt 
ich wojenny mógł się niepostrzeżenie prześliznąć, 
lecz fortel się nie udał; okręt powitany naszą 
artylerią, musiał się uszkodzony cofnąć na da
wne swe miejsceu — a dalej kończy w sposób 
dość znaczący: „Straty nasze, pomimo że są po
żałowania godne, nie osłabiły nas jednak bynaj- 
mniej.u Musiały być te  stra ty  znaczne, jeśli 
Timpul czem pręaząj z uspokojeniem pośpiesza. 
Jeszcze gorzej jak pod R«il«fawn, dzieje się 
z nami, jak się zd*je pod Oltbuicą. Wczoraj 

wschodem słońca poczęli tam Turcy znów 
nas bombardować. Postrzegłszy, że turtyleija na
sza zafręMa się do usypania baterji, tureckie 
działa zaraz poczęły strzelać w to miejsce, przy- 
czem do pomocy turecki w Turtukaju dowódzca, 
wysłał tei- monitora ,z piechot*, na., poilsdżie. 
M oiitor wprawdzie się cofnął, lecz me wpier- 
waj, aż póki ule uczynił swego, t. j. aż póki 
swemi działami niemałą łaźnię sprawił Oltenicy, 
i aż póki piechota, którą byt na ląd wysadził,

dobie do tych, jakich używają lekarze do zgal- 
wanizowaiia w pól-trupa...

Postaramy się wyliczyć tu dzieła tego za
pomnianego dziś, swego zaś c z an  rozgłośnego 
romansopisarza i poety. Szereg noweli ogłosił 
on w trzech zbiorkach pn. „Opowiadania", „Ga
łązka cyprysn, i „Powiastki z papierów podró
żą 'ka. “ Życiorys swój tułaczy zami »<ścił w czte- 
retemowem dzielą pt. „Bhonghar Ja rr , podróże 
Fryzyjcayka po Danji, Niemczech, Węgrzech, 
Holandji, Francji, Greoji, Włoszech i Szwsjca- 
rji.“ Z  romaasów jego wymienimy „Mnicha z 
Icvorno“, „Karbonarjusza w Spolotto", „Jnljn- 
sza von Dreyfalken, czyli marzyoiela szał i skon", 
„Dolores", „Związek Czarnych w Giessen". Sil
na mianowicie wrażeaie sprawił trzy tomowy ro
mans treści z polskiego powstania zapożyczonej, 
pt. „Leohita" (der Pole), z którego podaliśmy 
powyżej apostrofę, wystosowaną do Niemiec. 
Natchnionych poezyj jego zbiorki noszą napisy: 
„Poezje ‘ , „Kwiecie młodości-, „Psaryota” i 
„Chan- (powieści poetyczne), „Sz&pary i Bathya- 
nyi" (pieśń bohaterska), tudzież „Serenady i 
Fantazje.- H arring próbował również sił swo.ch 
na polu poezji dramatycznej; wspomnieliśmy już 
o dramacie jego „Testament z Ameryki-, który 
spowodował wydalenie autora z Norwegji: prócz 
tegoż wydał on tragedję „Renegat z M orei“, 
tudzież poemata dram atyczne: „ najuoai", „Kor
owa", „Student z Salamanki", „Wolny Strze
lec", „Theokla", „Ormianin" i „Faust w szacie 
współczesnej." Do uczuych tych prac jego za
liczymy nakoniec „Pamiętniki o Polsce", których 
część drugą uazwtł „Wspomnieniami z W arsza
w y-. Z  wszystkich tych utworów H arring'a 
„Lachita" i „Pamiętniki o Polsce" dotykają bez
pośrednio naszej narodowości i czynią postać 
autora wielce cUa nas zajmującą. Mianowicie te 
ostauue, skreślające nietylko życzliwem, lecz na
wet pełuem miłości piórem stosunki Polski kon
gresowej przedpowstańcze (1828 — 1830), za
sługują bezwzględnie ua spolszczenie zwłaszczi, 
iż jak to autor dosłownie powtarza za Stornem, 
U7iachetnym spra wozdawoą niemieckim z wypad
ków w Polsce r. 1794 :

„Zawierzyć mi rzeteluie możecie, iż nic 
Wam opowiadać n it myślę, krom rzeczy, których 
naocznym byłem świadkiem, lub których pra
wdziwości niezawodną po,udam rękojmię."

iC. 4. n.)

także swego nie zrobiła; dopiero gdy piechota 
jego swoje zrobiła, wrócił monitor do Turtakaja, 
zabrawszy napowrót piechotę, a reznltat utarczki, 
jaką ta  piechota stoczyła z naszemi, był wcale 
nie dobry dla naszych wojsk rumuńskich; padło 
rannych i zabityeh około 800 i oto właśnie przy 
były koleją do Bukaresztu pierwsse transportu 
rannych. To co nie dawno pisali, jakoby w pier
wszej bitwie między Olteaicą a Tartukajem , 
Turcy dwa razy wywieszali białą chorągiew na 
znak, że chcą zaprzestania kanonady z powodu 
s tra t wielkich — jest wcale nie prawdą. Sam 
Timpul donosi teraz, że Turcy nie dla zaprze
stania walki, z powodu stra t jakie ponieśli, wy
wieszali tę białą chorągiew, leoz poprostu dla 
tego, aby oznaczyć miejsce, w którem się ich 
ambulanse mieściły."

Specjalny korespondent tejże gazety pisze 
dnia 13. bm. z Turu-Sewerynu:

„Jak  już donosiłem o tem drogą telegrafi
czną, 1 urcy w W lddyuiu zamyślają o przepra
wie; kilka okrętów żaglowych, uciąwszy im ma
szty, naładowali linami, kotwicami i innym ma- 
terjałem potrzebnym; ucięte maszty i reje, 
posłużyć mają za wiązadła. Moskwa zakupiła tu 
u iu s  w Tura Sewerynie dwa parostatki węgier
skie Feher i Klotylda i 5 zwykłych statków ża
glowych, używanych do przewożenia towarów 
co także daje do myślenia, że i Moskwa myśli 
o przeprawie. K to  tylko jaki taki grosz ma w 
kieszeni, każdy ztąd ucieka do Orsowy. B .ara 
kompanji żeglugi na Dunaj u stoją puste, handel 
ustał, robotnicy pouciekali. Z  Tura Marugeli i 
K&l&f&ta tysiącami uciekają mieszkance i z tego 
powodu drożyzna ta  Uwiłychana; wkrótce nie 
można będzie nic dostać nawet za największe 
pieniądze, bo podwóz wiktuałów prawie ustał 
zupełnie z powodu obawy chłopów, by na targ  
przewiezione nie zabrauo im darmo na potrzebę 
wojska. K to  ma konie, ten odsyła do Austrji, 
chroniąc je przód rekwizycją moskiewską. Przy 
gotowują tu  kwatery na 2 do 3eh tysięcy 
Moskwy “

Dniem wprzódy, t. j. 12 . b. m. odebrała 
Ncue f r .  Pressa z tegoż Turn Seweryna jeszcze 
takie wiadomości:

„Rząd serbski aibyto ma pozostać neutral
nym w najściślejszem słowa tego znaczeniu, mo
gę was wszakze zapewnić, “ że w cichości przy
gotowuje się na wszelki wypadek jak najsilniej. 
Kl&duwę, naprzeciw T u ri Seweryna i Raduje- 
wac, co panuje naa wąwozem w dol.nie Timoku., 
rząd na nowo zaopatrzył w działa i w wszolkie 
potrzeby wojenne, Uzęśó rezerwistów została po
wołaną a prowiant i furaż już zbierają od dni 
kilka. Wszystko to dowodzi, że nie długo Serbja 
wytrwa z Turcją w pokoju. Pauaje a nas prze
konanie, że Moskwa postara się przejść Dunaj 
pod Girla, o trzy godziny drogi od Kalafatu, 
by doliną Timoku przejść tuż po nad granicą 
serbską i tym sposobem uderzyć w samo serce 
Turcji, obchodząc jednocześnie czwoiobok forteo 
do Bułgarji — i w  rzeczy samej, według zdania 
korespondenta, plan ten przedstawia daleko więk
sze korzyści aniżeli przeprawa w jakiem innem 
miejscu. Jedna przeszkoda czeka ich tam tylko, 
a mianowicie forteca Nisz, ale w Niszu mało 
wojska i łatwo Nisz cernowaó, a co do Widdy
nia, któryby mógł jeden być zawadą dla Mo- 
sswy, ten zostaje na wodzy przez K alafat trzy
manym."

W olie żarty  diletanta. Je s t pewna granica 
dla przeprawy moskiewskiej w kierunku zacho
dnim, przekroczenie której to gr&nny mogłoby 
Moskwę na niebezpieczeństwo narazić. Moskwa 
bowiem, przeprawiając główne swe siły pod K&- 
lajatem, zanadtoby tem samem ^rozciągnęła 
się po całej Wał&chji, a zatem byłaby wszędzie 
słabą, i wtenczas Turcy, mając Snistrę i Ru- 
szczuk w swem ręku, wpadłszy na Wołoszczy
znę, łatwoby znieśli obserwacyjne oddziały mo
skiewskie, i główna sił.1, coby na nich się,zaa- 
wanturjwała, by łaby p_>igtą. Główne siły mo- 
Sklc^aaie przejdą w okolicach Turn M agureli- 
Sistowa, i gdy tym się powiedzie, t. j. siłom 
głównym, wtenczas armja rumuńska, wzmocnio
na lub nie, oddziałem moskiewskim próbować 
■noże szczęścia serbskiego. Pomimo wszakże, :ae 
nie podzielamy zdania korespondenta, z obo
wiązku notowania ważniejszych pogłosek, dalej 
idziemy za n im ;

„Z przygotowań, jakie tu  się czynią, wolno 
wniosków ho, że przestrzeń między Turn Sewe
rynem a Kalafatem jest pierwszorzędnej s tra te 
gicznej wagi. Wywóz zboża z wyższego rozkazu 
zakazany został; wszystko zboże rząd dla woj
ska chce m ie \ Towarzystwo żeglugi parowej 
postarało się w bezpieczne miejsce schronić swe 
statk i. , .

Niewolników wojennych, jacy tu byli, ode
słano w góry, do pow.atn Gorca. W szystkie 
urzędy odebrały rozkaz spakować i wywieść ar
chiwa i pieniądze skarbowe. Porobiono znaorae 
zamówienia n dostawców m^kij siana i rozmai- 
tego zboża, i wszystko to ma wkrótce tutaj być 
dostawionym. W szystkie stacje kolei żelaznej na 
przestrzeni Bukareszt-W erciorowa, t. j. aż do
rzeki Olt czyli A luty, obsadzili Moskale, a sta- 

|cje cd Alnty do Tura-Sew eriiu , Rumuni- Pod- 
1 cz&a wycieczki, którą odbytem niedawno, spotka.eu 
kilka pociągów wojska rumuńskiego; pędziły ąo 
K/ajowej, gdaie obecnie główna, kw atera księcia 
Karola. Wczoraj, jak słyszałem, miały też odCjj o 
do Krajowej działa oblężnicze, odstąpione Ru
ni enj] przez Moskwę, jak już ó tem pisałem."

Przed kilku uniami Konstantynopolski kor®- 
spoudent Datiy leUgrąph donosił o usiłowaniu 
Rosjan przeprawienia się przez Dunaj pod Rra- 
iłą. Wiadomości tej nie dowierzano^, ponieważ nie 
stwierdzono jej ani z rosyjskiej ani z tureckiej 
strony. Ze Moskale przemilczeli o doznanej po
rażce , to łatwo zrozum ieć, ale że i Turcy mil 
c z ą , to wzbudza pewne podejrzenie, t a k , że do 
dni:, dzisiejszego musimy ograniczać się na do
niesieniach prywatnych,  ̂ Otóż z takiego źródła 
otrzymujemy wiadomość potwierdzającą to co 
pisał korespondent Daily Tdegraph. Moskale 
mianowicie, jak donoszą do Frankf. Jm r. t  Or- 
sowy, dnia 9. maja próbowali przeprawić się 
przez Dunaj w łodziach i napaść na Maczyn, 
ale przedsięwzięcie t o , nie powiodło się. Mo
skale wypłynęli /  W ersaluty leżącej o godziuę 
drogi powyżej Braiły, ałe już na tak zwanej 
„Długiej wjspie" na Dunaju natrafili na zna
czne siły tureckie i tak gwałtownie zoatali przez 
nie odparci do łodzi, i nazad do Wersaluty. 
Ponieważ wylądowanie uie udało się , próbowali 
Moskale wyprzeć Turków z okolic Maczyna o- 
gniem działowym. Wszakże wiadomość jakoby 
moskiewskie kule z Braiły dosięgały aż do Ma- 
ozyna, zdaje się być bardzo uieprawdopodobną, 
ponieważ i* de* punkt od drigiegn caległy jest o

14 kilometrów. Frawit. Wiest. douosj 15. maja, 
iż Moskale tegoż dnia nad kauałem Maczyń 
skim pod Braiłą usypali szańce wśród ognia mo
nitorów tureckich, które nie zrządziły żadnej 
szkody; z Bukaresztu z ś zawiadamiają, że i 
we wsi Ghiacid wznieśli baterję z działami wiel
kiego kalibru , ażeby zamknąć starą odnogę Du
naju, niezawodnie w celu nie wypuszczenia tu- 
reckioh monitorów.

A z j a t y c k i  t e a t r  w e j n y
Potwierdza się zatem w zupełność wielkie 

zwycięstwo tureckie na brzegach kaukazkich. 
Urzędowy telegram, wyjłany ze Stambułu d. 17. 
maja po południu, mówi:

„ M i n i s t e r  s p r a w  z a g r a n i c z n y c h  
t e l e g r a f u j e  do  p e ł n o m o c n i k ó w  w. 
P o r t y  z a g r a n i c ą :  W o j s k a  n a s z e
u d e r z y ł y  n a  S u  c h  u m K  a l  e h o d s t r o 
ił y 1 ą d n i m o r z a  i * d o b y ł y  j a> w  oj -  
s k a  m o s k i e w s k i e  z u p e ł n i e  p o k o n a 
n e  p o s z ł y  w r o z s y p k ę  p o n i ó s ł s z y
o g r o m n e  s t r a t y .  W C z e r k a s j i i w i e -
l u  o k o l i c a c h  K a u k a a u  w y b u c h ł o  
p o w s t a n i e . "

Po ogłoszeniu tego zwycięstwa, w Stambule 
zapanowała ogromna radość, zwłaszcza, że tele
gramy dzienników miejscowych przyniosły znowu 
wiadomość, że samycł Abchazów stanęło już pod 
bronią 25.000 i że cały Kaukaz jast w płomie
niach.

F ak t wzięcia Snchum-Kaleh jest najw a
żniejszym z wszystkich, jakie po d*iś d«ich wy
darzyły się na obu teatrach wojny. Zwycięstwo 
pod Batum, jakkolwiek niepospolite, o czem czy
telnik przekona się *e szczegółowego c^isu znaj
dującego się w miejscu właściwem, mw£ło Tur
kom tylko ducha dodao; natomiast wzięcie Su- 
chum-Kaleh nadaje im prawio przewagę w ca
łej Azji nad wojskami mosi le-skiemi. SncLu n- 
Kaleh jest nietylko najsilniejszą twierdzą mo 
skiewską na brzegach kaukaskich, Której upadek 
przerazi Moskwę, lecz w rękach tureckich bę- 
u.z,e ona także znakomitym punktem stra teg i
cznym, zkąd Turcy będą mogli kierować calem 
powstaniem na Kaukazie. Turcja ma flotę, któ
ra z łatwością może przewieść 40.000 ludzi; 
prócz tego usadowiwszy się w tak ważnym por
cie, będzie mogła sprowadzać spokojnie broń i 
amunicję dla powstańców. Ci zaś więcej nie 
potrzebują. Ludsi tam nie braknio. Moskwa! 
będzie teraz musiała pchnąć jak najwięcej sił na 
Kaukaz aby szybkiem stłumieniem powstania, i 
wyparciem Turków z zajętych pozycyj ratować 
swoją armję operującą w Aaatolji. Gdyby się 
jej to nie powiodło, cała arm^a w An&toljj mo- 
Jłaby być zgubioną- Dalszy bieg wypadków 
przekona nas, o ile Turcy potrafią korzystać ze 
zwycięstwa \Fs świetnie odniesionego, i czy 
przez wro izoną ospałość nie zaniedbają opero
wać energicznie na tyłach a ra ji moskiewskiej.

Wobeo tych faktów, jłko nic nie znaczące 
należy uważać następujące doniesienie:

J P e te r s b u r g  !?• maja. Nusze wojska 
rzuciły dnia 15. maja most, pizez rzekę K ar pod 
Uru (niedaleko Ardahanu). Jenerał Deweli po
sunął się dnia 11. maja * swym oddziałem pod
jazdowym aż do warowni R&pasan Tabia tP°d 
Kars). Turcy zachowali się bezczynnie.

K l ę s k a  R o s j a n  w A z j i p o d  B v  
t u m  potwierdza się *e SŁrob Ł»jlcpiej powia
domionych. Szczególnie gazety londyńskie obej
mują ob*zerne sprawozdana 0 rozprawie tej, tak 
zaszczytnej dla ottomańskiego oręża. Tak spe
cjalny korespondent dziennika Morning Adwerti 
ser donosi z Pory 13. b. m.: „Wczorajsza poraż
ka Rosjan pod Batum , ®a nierównie ważniej
sze znaczenie, aniżeli zraz* mniemano. Strata 
ich wynosi najmniej 4000  ludzi, Tuików zaś&oo, 
lecz w tej liczbie stooMkowę JTlSlS ęfleerow- 
Zacnowanie się tureckiej armji było doskonałe, 
wez-akże znakomite powodzenie dnia tego przy; 
pisują powszechnie kawalerji nieregularnej.*

Dalsze szczegóły 0 ^ej P°^aje spe
cjalny korespondent dziennika Daily Telegruph 
z B atum :

„...Wystąpiły znacznie wzmocnione w tym 
celu rosyjskie siły, i  licznem. baterjami artyle- 
iji polowej o godzinie B. rano 11. maja i gwał
townie zaatakowały wyżyry położone od strony 
lądu, zajmowane przez baszioożuków. Turcy, 
zwykłym swym ouyczajem oszańcowali się n* 
pocnyłościach i w jarach tych wzgórzy i przeoiw 
posuwającemu się naprzód nieprzyjacielowi roz
poczęli straszliwy i doskonale podtrzymywany 
ogień działu wy i karabinowy, ntóiy literalnie 
Moskałów dziesiątkował. Setkami padali na ró 
wiiiuie poniżej pozycyj tureckich i w łaśn i, gdy 
usiłowali oprzeć się temu morderczemu ogniowi, 
jeden oddział tureckiej kawaierji i piechoty pod 
osłoną gęstego la su , ua pochyłości góry, wpadł 
ua flank kolumny rosyjskiej i rozpoczął energi
czną w a lk ę ,;tak , ze Moskalom , znajdującym się 
na p łasz c zy c ie , me pozostawało do wyboru, 
jak albo walc^yo, albo uciekać. W krótkim cza- 
i.io miejsca, w którem odbył się ten ruch flau- 
kowy, pokryte było ciałami zabitych i rannych 
MuuKalów. Ale nieprzyjaciel szybko sprowadził 
posiłki i bitwa zaczęła się z więwszą jeszese za
wziętością. Przez kilka godzin zapędy atakują
cych z prawdziwą wściekłością były ponawiane; 
nie koło południa począł zwolna przeciekać huk 
icu dział; w końcu cofnęli } pouicsłszy zna
czne straty.

W ojska tureckie składały się wyłącznie z 
baszyDUżaków pod dowództwem H asana T ahira  

gdyby lepiej były popierane przez arty- 
ierję . ostateczni^ wytępiłyby m jgjjalów. Jednym  
z ważniejszych tureckich oficerów zabitych, jes t 
bimbasza Kulim  boj z wojsk nieregularnych. P a 
nuje też wielki zapał.

S a m  b y ł e m ,  dodaje korespondent, n a- 
o c z n y m w i d z e m tej ważnej walki oa po
czątku do końca i mogę zaświadczyć, ze otto- 
mańscy żołm okazali męstwo zasługujące ua 
wszelkie pochwały. Rosjanie stracili wiele dział, 
nie zdobywszy ani jednego tureckiego."

Biuro R e i/  ra donosi z Erzerumn pod datą 
11. bm .: „Ozerkiesi będący w moskiewskiej słu
żbie , poczynają coraz częściej, przechodzić na 
stronę T urc ji; dość znacjjpa, iiośó podobnych de
zerterów z obozu munkiewskiego pod Karsem, 
przybyła tu właśnie. Komunikacja między Er- 
zerumem a Karsem , u córą Moskale byli prze
cięli, na nowo jest swooodną. wzeik Abd iłłah 
ze swem wojskiem opuśoił W aa, by uderzyć na 
lewe skrzydło moskiewskie, które obecnie do
tarło aż do niewielkiej kurdskiej wioski Tandu- 
rik, oddalonej t> 13 godzin drogi od K ura Ki- 
lissa. Jedna z kol ann moskiewskich obsadziła 
K agiżm an; oddział kozaków wysłany do Baszkiej 
zmuszony był powrocie nazau do Kagiżmanu.

Moskwa wystała była z Saganli rekoaenans w 
dwóch Jb’erunkach, prawdopodobnie w zamiarze 
napadnP1 la na turecki obóz w B ard is , lecz z 
powoda głębokich śniegów plan się nie udał. 
Ciągle nadchodzą posiłki znaczne. W  Aleksan- 
dropolu i Eriwaniu c z u ć  s i ę  d a j e  d o t k l i 
w y  b r a k  z a p a s u  ż y w n o ś c i .  Linja tele 
graficzna między nami a Karsem, którą Moskale 
byli zerwali, dotąd nie naprawiona. Na potrzeby 
K a rs u , zbierają się ciągle w Erzerumie zna
czne składki w pieniądzach i rozmaitych zasił
kach.

Akustrja I W ęgry.
W ie d e ń  17. maja. Na dziskjszem posie

dzeniu Izby deputowanyoh ma być w pierwszym 
rzędzie wzięty poa obrady wniosek dep. Sturma 
o zniesieniu delegacyj wspólnych. Wniosek ten 
ma następującą osnowę:

„Zm żywszy, że niedalekie odnowienie u- 
kładów ekonomicznych i fiuansowych międzą Au- 
strją a Węgrami w wysokim stopuiu wyzywa 
do zbadania także kwestji, czy instytuoje do 
traktowania spraw wspólnych w nal-żytym po
zostają stosunku do opłaty obciążenia podatko 
wego obu obszarów państwowych, i czy szcze 
gólniej odpowiadają słu9znym interesom Austrji;

zważywszy dale j, że instytucja delegacyj, 
stworzona w r. 1867 przez Węgry, jako ustęp
stwo dla Anstrji, i przez austrjacką Radę pań
stwa przyjęta, jako fakt dokonany w dotychcza
sowej formie swej według doświadczenia dziesię
cioletniego nie zdolna jest zabezpieczyć w do
statecznej mierze słusznego wpływu reprezenta
cji austrjackiej na traktowanie spraw wspólnych, 
szozególniej na kierownictwo polityki zagrani
cznej i ustanawianie budżetu wojskowego;

zważywszy dalej, że w chwili obeonej nie 
możnaby dopiąć przeniesienia obrad i uchwał o 
sprawach wspólnych na centralny organ parla
mentarny dla Austrji i W ęgier;

zważywszy, że prawo ustawodawcze służące 
aust>j ickiej Radzie państwa co do spraw wspól
nych ustawą z dnia 21. grudnia 1867 r. poru- 
czono tylko delegacji do wykonywania, i że sa po 
mocą zmiany tej ustawy, do której prawo ró 
wnież służy Radzie państwa, przywrócić można 
tejże Radnie stanowczy wpływ na traktowanie 
spraw wspólnych, nic zmieniając dzisiejszych za 
sad konstytuoji;

zważywszy nakonieą że należy przed usta- 
wmdawczem powzięciem uchwaiy w tej sprawie 
dążyć do porozumienia się z Węgrami co do 
odpowiedniej interesom obu obszarów zmiany w 
traktowaniu sprawy szkoltej — niżej podpisani 
wnoszą:

1) Wzywa się c. k. rząd, aby z okoliczno
ści niedalekiego odnowienia ukl .dów ekonomi 
eznych i finansowych między Austrją a W ęgra
mi rozpoczął z król. rządem węgierskim roko 
wania także co do cdpowiednit-j zmi**y w for
mie traktowania spraw wspólnych, i aby jeszcze 
w ciągu tej sesji wniósł projekty ustaw, za po
mocą których bez zmiany zasad konstytucyjnych 
ustawa z dnia 21 grudnia 1867 r  — „dotycząca 
spra® wspólnych wszystkim krajom monarchji 
austrjackiej i sposobu ich traktowania" — ule
głaby takiej zmianie, zeby prawo ustawodawoze, 
służące Radzie pjńs wa oo do spraw wspólnych
od dnia 1. styczn-a 1878 r. wykonywane było 
znowu bezpośrednio przez tęż Radę bez wysy
łania delegacyj, i żeby potrzebne może uuad j 
wstępne ku osiągnię iu zgodnych acuwat oddane 
były x zachowaniem zasady mniejszej liczby 
(§-13 Koust.) komisjom wybieranym przez au
strjacką Radę państwa (sejm węgierski).

2) Wniosek ten przekazań komisji z i5 
cżłonąów wybranych bezpośrednio z Izby dc na
rad wstępaych i zdania sprawy."

Scysja w klubie lewicy z Herbstem bardzo 
się rozogn.ła. Tenże nie chce przyjąć przewo
dnictwa napowrót i ma podobno zamiar wystą
pić całkiem z klanu. Klub wstrzymał się na 
razie z wyborem przewodniczącego, a tymcza
sem robi usiłowania, aby przejednać rozgniewa
nego Achillesa. Pressa spodziewa się , ze ferje 
świąteczne, które się rozpoczynają dnia 18. bm. 
wpłyną na ochłodzenie rozdrażnienia. Posłowie 
zas południowo - tyrolscy mieli ju/, odjechać z 
Wiednia. (Tymczasem donosi telegram, że klub 
lewicy wybrai wczoraj przewodniczącym deputo
wanego Dumba Tym sposobem Herbst -poszedł 
w odstawkę. Red )

W sejmie węgierskim Helfy dnia 16. b. m 
postawił luterpelai ję ■ czy ^ ą d  austro węgierski 
wobic rozszerzania się wyjay na Rumanję nie 
uważa jeszcze i nade*zła cńm ia sposooma, do 
zajęcia bardziej stanowczego stanowiska miano 
wicie w interesie utrzymania traktatów pary- 
°kicn. Tisza odpowiedział obszernie, ale w tym 
duchu, że chwila ta jeszcze uie uaieszla, i  dość 
szeroko zastrzegł się przeciwko dawaniu ias'ru- 
kcji ze strony portów. Parlam ent może tylko dać 
wotum ufności Kb nieufności ministerstwu. W 
pierwszym razie ministerstwo ma swobodę dzia
łania , jek to się w?aśnie stało w Londynie po 
odrzuceniu rezoJucji Glad»tone’a : w drugim razie 
ustępuje. — laba ogromną większością przyjęła 
to no wiadomości.

Wniosek ten dał powód do kilkogodzinnej 
rozprawy, po której prezydent ministrów książę 
A-Ui rsperg oświadczył, Łe rząd w interesie skon
solidowania prawno państwowych 3tosunkow, jest 
za utrzymaniem istniejącego związku prawnopeli 
tycznego, łączącego obiedwie połowy Łonarchji.
2  tego powoda nie mógłby uczynię zadość we- 
wauiu zawartemu we wniosku. Izba rozstrzy
gnęła kwestję ijnennem głosowaniem i wiikszo- 
śeią 133 głosów przeciwko 66 odrzuciła wniosek 
Sturma. Ustawa o lichwie galicyjskiej uie przy
szła juz pod dyskusję — bo posłowie dzis roz
jeżdżają się ua święta.

Kronika.
Lwórt d. 18. maja,

D o  B a d y  p o w ł a to w e j  w e  L w o w ie
wybrani zostali z miast: dr Berhard i Manrycy Mi- 
schel ze Szczerca, a z większycl posiadłości: Abra 
hamowioz Dawid, bar. Brnmokl Konstanty, Czerkaw- 
ski Władysław. Lnnm de Hajó, Kupetżby Edward, 
Knrylowicz Karol, Rolof Alens., Rrssockł Wtodz., 
Skrzy zowski z Milatycz, 8 Łrnsi«wicz Zygm. Waj- 
gart Walery i ks, Zabłocki Feliks.

P r o w i n c j t s i c m  O O . D o m i n ik a n ó w  
w Galicji zastał cnegdaj na kapitule we Lwowie wy
brany ponownie ks. Jarzebiński.

S u k n ia  D n b l n ń s k a .  Czas donosi: „Je
szcze na wio-nę zeszłego roku uchwalił seim prsyjab

szkoły rolnicze w DubLuack na randuiz n.ajow,, 
a jednakże dotąd sprawa ta nie jest zakończoną. 
Wywiązała sie bowiem dłnga korespondencja między 
Wydziałem krajowym a do'jetesasowym właściciflem 
szkół i towarzystwem gospodar*kiem a główrą tru
dnością był stosunek, jaki miał zachodzić między 
szkołą a gospodarstwem folwarcznem, które pozostać 
ma własnością towarzystwa. Na posledcen;a w so
botę odbytem k-mitet towarzystwa gospoda-skiego 
zgodził się osiateesnie na wszystkie wamaki Wy- 
działn krajowego, jest więc nadzieja, ze Lpra-^a ta 
niebawem stanowczo będzie załatwioną."

S z e r e g  f e s t y n ó w  tegorocznych rozpocznie 
„Gwiazda" lwowska, urządzając zabawę zloterją fan- 
tową w ogrodzie stKeleckio. dma 27. bm. Wszystkie 
zabawy projektowane w tym ogrodzie obiecają być 
nader c-żywione, albowiem dotycb izasowa koaknrensja 
ogrodu miejskiego ustała. Magistrat, jak słyezymy, 
nie dał w tjm rokn ani jednego pozwolenia na urzą
dzanie festynów w tym ogrodzie. Wątpimy, aby no
wy dzierżawca restanracj: tamże był zadowolonym z 
tago wy.dnczenia, i zdaje się , że zarząd miasoa uj- 
isy się zniewolonym, wyjątkowo ds-ć pozwolenie bo
daj na dwie publiczne zabawy w tym ogrodzie, któ
ry obszemodcią swoją, a teraz doskonałem urządze
niem restauracji wiele wygody nastręcza publiczności. 
Gdyby magistrat trwał przy swojem postanowienia, 
natenczas róine stowarzyszenia, które zwykle dochód 
z feetynów nważaly za ważną rubrykę swoich docho > 
dów, obok Strzelnicy, bądą musiały korzystać z Wy- 
sokiego-Zamku. Kroją się Uikże, jak słyszymy, wy
cieczki towarzyskie.

M ia n o w a n ia .  Naczelnik krajowej dyrekcji 
poczt przeniósł pocztmistrza Erazma Rabaszewskiego 
z Koropca do Iławeta i nadał posadę ekspeljenta 
pocztowego w Lubyciy-Królewskiej byłemi pocztmi- 
strzowi z Narola Fr. Zwierzchowskiemn.

L a ,r y  Cesarz odzielił z prywatnej swej „skt- 
tnły 200 gid. gminie Loora w Jarosławskim a IGO 
gid. gminie Laka w Kałnskiem, jako zapamog: na 
budowę cerkwi gr. kat.

W  g i m n a z j u m  z ło e  a n s k i c m  został 
mianowany gr. kat. katechetą ka. Izydor Jezierski.

JBÓjfei. Wyrobnik Michał Świętowski ugodził 
dnia 17, b. m. cegłą w głowę wyrobnika Józefa 
Czarny, którego musiano oddać do szpicaln. Świę- 
towskiego zaś prtyaresetowano.

Jan Domidecki. piekarz, został w nocy 1 17. 
na 18. b. m. kolo browaru Kisielki przez t;*Łech 
wojskowych tak mocno pobi-y, iż musiano gj oddać 
bezzwłocznie do głównego szpitaln. Wdrożino śledz
two karne.

K r o n i k a  t e a t r a l n a ,  W teatrze hr Skarbka 
dzisiaj na dochód p. Władysława W o le ó ś k ie g o  
„Miłość ubogiego młodzieńca," komedja w 5 aktach 
Oktawjnsza Feuillet a.

.S ta n  trow ie$s°za . Dziś 18. maja +  11° R. 
Powietrze chłodniejsze, niebo deszczowemi chmnrsmj 
pokryte.

D o n ie s ie  :li* p o l i c y j n e .  P  Józefa Ha 
rasymowicz, nauczycielka zamieszkała pod 1. ń przp 
placu Chorążczyzny, zgubi/a dnia 16. b. m o go
dzinie 3ej po południu wychodząc z domu damsk* 
segarek cylinder o jednej kopercie i 8min kamieniach, 
wart‘ ćci 30 złr.

P. Józcfnie Zncaroli, zamieszkałej p. 1. 0 przy 
ulicy Piekarskiej, skrrlziouo dnia 17. b. m. kołi 
Steifa z kiesieni pug.lares czerwony z juejitowej 
skóry z kwotą 7 złr. 56’/2 ct. Sprawca kradzieży 
młody chłopak, slnsznsgo wzrostn, bladej c ry, nbra
lay W onooioB  ̂ blunę, t oąedi W U&tłokll
ładzi.

Jędrzej Macha, strażnik miejski przy rogate. 
Łyczakowskiej, przytrzymał dnia 17. b* m. zbłąkan 
ioszę, klaczkę, maści bnłanej z białą gwiazdką B< 
czole.

Marja Jur dyga, „tróżowa domr. ped 1. 8 . przj 
ulicy Wekslarskiej, została przytrzymaną d, 17. bm 
przy nsiłowanej sprzedaży 2 sztok jedwabnej mm uj 
(grograin). Ze 'iledztwa okazało Bię, iż skradła ta 
kowe z otwartegu sklepu Eljasza liorawitzŁ w - 
że domu, gdzie systematyezo, pope/iu^ls kradzież 
odebrano bowiem następnie dwie drugie sztnos^i te 
materji,, które przed parą dniami ndrło się jej spr^e 
dać, Marję Jnrdygę uwięziono.

Jau Walenty skoadl z kieszeni murarzowi Jó 
zefowi Hnwer, który zasnął na schodkach kościoC 
św. Anny, „g,*ygtkie ruchomości i drobiazgi. Jał 
Walentego, przytrzymanego przez stiraż policyjn* 
uwięziono i zwrócono poszkodowani mn skradzione 
mu przedmioty.

Niewia omy sprawca dźwigał ogromny tłumok 
bielizny, sukien i rzecty, z którym w nocy z 17. 
na 18. b. m. nefcodził z ulicy Gyt.demei na Cho- 
rążczyznę. Ł o przed stokami cytadeli umknął przed- 
patrolą wojskową, korzystając z nocy i olrsucił tła* 
mok. Okazało się, iż rtęczy te skradzioio p Olpin- 
skiemu i jego czynszownikom.

krakowski, jak nas zapewniają, miał 
"trzymać na nowo debit do Króle .twa polskiego, 
któty ut-acił w rol.n 1861. Kcncessja taka byłaby 
chyba nagrodą, za prawdziwie moskiewski ton, wie
jący od niejakiego czasu z krakowskiego organu. 
Nie zaszkodzi przy tej sposobności przypnmnieó. te  
drugi organ Stańczyków, Przegląd polski, otrzymał 
już od dawna debit do Kongr sówki. Jeżeli wi 
mo !ó powyższa sprawdzi się, to z polityczny . < 
literackich pism polskich, wychodzących po za grani
cami cesarstwa moskiewskiego, w.tęp do Królestwa 
będą odtąd miały tylko: Przegląd polski, Czat 
i Gazeta Lwowsko.,

J ć r a k ó n  17. mąja. W niedzielę zasifnł nie* 
docis azony dotąd wypadek, że pięć osób, które o ró
żnej porze dnia piły wodę s dową w budce przed 
dworcem kolei żelaznej, doznały boleści i wymiotów, 
a lekarze wykryli jako przyczynę tego cierpienia 
zatrucie arszenikiem. Rzeczywiście pierwsze do Lo 
dzenie za*ządzone ze strony lekarza miejskiego dfh- 
Buszka wykryło arszenik w soku cytrynowym i to 
w ilości dość znacznej. J rk  się on tam dosttJ, to 
już rzeczą śledztwa sądowego O wyuadku tym była 
też mowa na posiedzenia towarzystwa lekarskiego.

(sz) K r a b ó w  15. mąja. Od dwóch tygodal 
Rychter zachwyca pnbliczność swymi znaLon *yi * 
występami. Mimo wieku nie straml on ani siky aai 
przejęcia się czy to jako Jowialski czy S r  llok. Warto 
też, aby go djrekcja zaangażowJa, gdyż rzeragl 
naszych artystów znacznie się uszczupliły. Szkoda 
to wielks, że pani Hofman lub p. Szymafitki lie  
mogą grać po dwie role w jednej sztuce, wórczae 
budżet teatralny jeszczeby się pomuieje^ył. Nie je
steśmy bynajmniej przeciwni ami teatru Krakowskie
go, owszem cenimy bardzo pracę artjBiów, cieszymy 
się postępami panny Maruello lub Wojnnwskiej, prv 
znajomy, że repertoir tegoroczny był bardzo pomyśli 
aie to nie zastąpi brakt choćby znotuej wy sta i 
wytartych i potarganych koBljumćw i pizeAroczysty 
dekoracyj. Ztąd też publiczność niechęci się do t 
trn, chociaż nie: az warto zobaczyć jak grąją Da. 
•zewów, OudfozJerokę, Dwl* Blizny lab Wieikłb



C-M)w eLa ao małych 
Przekonani jesteśmy,'

1
iuti.-eBÓw i panią Caverlet. kiego amatora pjsczelaictwa, powstało T owarz P-*cze- 

że i p. Koźmian, gdybyśmy larzy na akcje.
go w cztery oe-y zapytali, co myśli o »woim tea
trze zawstydziłby się, inaczej z wątpić byśmy musieli 
o jegc smaku estetycznym i znajomości świata, który 
tak malował w swoich „Listach o Galicji. “

Od kilku dni gorąco sio zajmują sprawą nowego 
dziennika; jak wam już dono-iliemy pierwszy nnmer 
tego pisma zapowiedzianym był na 15. maja. Pismo 
to, jak mnie zapewniano, ma pcwstać na grnzach 
niedawno umarłego Kurj»ra, z tąi też r zchoizą się 
pewne wróżby niezbyt pomyślne dla Nowin wojen 
pych; nie dla tego, aby Kur jer był źle reiagowany, 
owuzem, miał on swoje wielkie zalety, pozostawał 
jednak pod władzą nltiauontańską i był jak to do
wcipnie zauważono j rzyplątanem źrebięciem do sta 
rej i już zjeżdżonej szkapy, “ w redakcji jego zasia 
dał pewien sprzymierzeniec jeznicki p. Z. P. (wia
domy Zyzio), który chociaż nibyto pisywał recenzje

P o z n a ń  15 maja. Chaskel, były ajent Westy 
| z tytułem snbdyrektora, został wczoraj skazany przez 
wydział karny tntejszego sądu powiatowego za zie- 
prawne przywłaszesenie sobie 11,119*76 mark. We
źcie, bankowi wzajemnych nbezpieczeń na życie na
leżnych , na 6 miesięcy więzienia, 1000 mark bary 
pieniężne;, w razie zaś niemożności zapłacenia ich 
nadto na sto dni więzienia i koszta sądowe. Proces

S E T i Ą - * * *  ł W S « ś » N » i  i  h a i k i  o w e .
mieniamy, że deicyt Weśeie zrobiony pokrywa kaucja R o h a ty n  1C maja. W dmu dzisiejszy™ notowano 
Chaskala w wysokości 12 tyś. mark w kasie Westy aa tutejszym targu następujące ceny 
deponowana. _ _ j zl. 12 , _ , _ _

jfa wczorąjszem posiedzenia wydziałn historycz- '5  50, groch 7 50, kartofle 4 — , mąka pszenna 12- 
l'wwarz. przyjaciół nauk przedewszystkiem se- wiązane 3 50, słoma 2'—, drzewo twarde 1

Ju. 0 i  osoby przybyłej świeżo z Koigręgówki j kana. L iczba  rannych  niew iadom a. Poć- 01-
82 w Tużyiowie (oowiat Rożuiatów). Cena wywołania odbieramy wiadomość, za pi-w dę której n e  b io-1 tem cą zginęło ich 8 4 .  Rzad rum uńsk i na
386 złr. — K o n i  ur  s a  Porada pocztmistrza w Luba- rąo na siebie odpowiedzialności, podajemy ją i reklaiuacie krnwula aii^triaoirierro nświarl-
czowie, 400 Z ł,  ryczałt ooo złr. - Posad., ek .Pedyeat.  wszakże, jpfco wiadomość dziwnym trafem ma-1 t y
pocztowego W Koropeu z płacą roczną loO  z ^ r . ^ c z a ł t  • zwjątek z odkrytą socjalistyczną propagaa-1 C z y ’ z e  za^ Ja i|y. statek . „ K lotylda b y ł na- 
kancelaryjny 40 złr. i ryczałt ewentualoy w drodze do- _ ^  ^  n9a w d  rr i U n n i n i *  n .! .1 #  przez TurkOW. (P ły n ą ł pod banderą

biuletyny ___ ____
ionerił o nowęnuach, nieszporach, pasojach i t. d. 
PhDiicznośC też mając jnż nadto wiadomości z K*y' 
mn w Czasie przestała czytać Kur jera, który swój 
upadek zawdzięczył tema p. P. Dla tego jpuśno 
sprzeciwiliśmy się przyjęciu go lo uowei redakcji, 
gdyż ta, jeżeli chce działać z pożytkiem dla miasta, 
powinna się wystrzegać iniywidi ów, dla których bla- 
zensKa cza, *a z dzwonkami lub jezuicka L.pokryzja 
więcej ma powabu niż miłość ojczyzny. Takie oso
bistości są to pasożyty, które należy odtrącać aby 
nie wywierały zgubnego wpływa na drugich. Sądzi
my też, żc wydawcy mającego p-wstaó niebawem 
pisma Notoiny wojenne położą ten warunek, aby re
dakcji nie zanieczyszczać niedoszłemi wielkościami, 
które już niejednokrotnie skarcone zostały w DjaHe, 
w Harapie i w innych pismach za swe wsteczne 
i nieuczciwe poglądy. (Jak nam przed kilku dniami 
donoszono projekt wydawnictwa t go upafł. Od oby 
watela zaś, który cofnięciem obiecanej kancji miał 
się do tego'przyczynić, otrzymaliśmy długi list wy
jaśniający te .piawę. Wynika z niego tylko to, że 
nie odmówił kancji ze sknerstwa lub dziwactwa, lecz 
chciał ją dać wyłącznie tylko dla pitma trzy razy 
na tydzień wychodzącego, które za-mem jego jedynie 
tt(0że się utrzymać w Krakowie. Inne szczegóły tego 
~vjLśnienia nie kwa!ifiku;ą S'ę do publicznego ogło

si, .nic, Szanownemu reklamantowi musimy źrebić 
nwagę^ że tuk w wyborze oseby redaktora, jak i 
w wielu innych ołoliozncś-iach bardzo się myli. In
dywiduum przez niego proponowane dało się poznać 
z nadzwyczajnego talentu, ale tylko do pompowania 
pieniędzy, a o innych rzeczach możaa tyl^o ustnie 
mówić. Red.)

% p o d  JLeż i j t h a .  ' Przejeżdżając dnia 13.
- bm. z P r t  iworska prseż pobliską wioska Gniewcsy- 

nę, zatraymełem zie w niej z powodu ciekawego wi 
„o-isl a. Teraźniejszy nowy duszpasterz tej wioski 
k». Biega, poprzednio proboszcz w Zagórzu i inspe
ktor szkół ludowych okręgu samekiego, zarządził 9- 
dniową mi’ję, w etlu, jak się z kasań dowiedsieliś- 
my, zabezpieczenia owieczek swej pieczy poruczonych 
c<f>zgnbnych wpływów, na ji_kle w obecnych czai ich 
„nawet lad w siermięgach z łaski apostołów cywili
zacji i postępn jest wystawiony. “ Zdjęty ciekawością 
wyszedłem przypatrzyć się bliżej tej pracy około do
bra dnezy naszego wieśniaka. OkoLczne pola i łąki 
w pobliżu gniewczyńsklego koście ła, zalegał kilknna 
stutysięczny tłum ludu z różuj*eh okolic, słuchający 
ą n  'klamanem nabożeństwem^mszy odprawianych pod 
g.łem nieb ui i kazań wygłaszanych gromkim głoseih 
prze* wv(townych ojców „Societatm Jesu“ importo
wany a  J  :>iyślaie w tym celu aż ze Starej-Wsi. Jnż 
to nasi księża jezuici są dnszą takich misyj, wezwą 
ni dążą na nie chętnie nsłngą bo wiedzą, że jeszcze 
tylko wśród prostaczków z pod strzechy słomianej 

je  umiejących rozróżnić prawdy od obłudy i fałszu, 
ają pole do szerzenia swych za.ad.

*’ Postępując wśród klęczącego Indu różnego wiekn 
i płci, znalazłem s*ę mimowoli pod jedną z improwi- 
nowarycn ambon, kazał na niej tegeszesny, jak go 
księża nazywają, Abraham a 8anta Clara, ks. Baczyń 
ski, jezuita, o obliczu jak księżyc w pełni i brzuszkn 
wcale imponującej peryferji. Prawił o przeróżnych 
rzeczach Między innemi zżymał się w sposób wcale 
nie chrzbjciański na „postępowców i nowatorów”, a 
uczegóSie wykrzykiwał na nauczycieli szkół Indo
wych , tćrzy rozumkami swemt psują tylko Ind , n- 
cząc w szkołach rzeczy niezgodnych z zasadami r tl i  
gji i kościoła 1

Słowa to są jednym dowodem więcej do czego 
dątą nasi czarni przeciwnicy. Szkoły lądowe ulepszo
ne , wykształceń*! nauczyciele, oświata jest im solą 
w okn, całkiem natnralnie, bo jak Ind przejrzy, to 
nie Tecnce słuchać niedorzecznych kazań h la ka, Ba 
czyński. Kończąc. musze jeszcze podnieść tę okolicz 
ność że kazanie to było powiedziane pod bokiem ka. 
Biegi, do uiadawm inspektora szkół ludowych okrę
gu "'inockiego. (Ozy w ładze k ra jow e m n s z ą  się o- 
bojqtnie przypatrywać takiej agitacji, która paraliżuje 
skutek najlepszych nstaw i nsiłowaó? R ed.)

D ą b r o w a  17 maju. Wcz raj rzeczka w in 
nych czasach prawie wysychająca, przez całodzienny 
( bnty deszcz tak wezbrała , że takiego stanu wody 
najstarsi Indzie miasta Dąbrowy nie pamiętają Pe
wna kobieta chcąc uratować swój płot, który jej wo 
da zabrać chciała, dostała się do prądu, który ją  n- 
Uiósł kawałek od brzfgn i szczęśliwym trafem chwy- 
eiła się wierzby. Na krzyk przeraźliwy zbiejło się 
mnóstwo ładzi, podając kobiecie jedni liny, drudzy 
ierdzie , lecz mimo najlepssych chęoi nic do»iegały 
tonącej. Tymczasem woda coraz więcej przybierała, 
i byłaby owa kobieta nieochybnie znaltsła śmierć w 
bałwanach, gdyby nie pan Józef Klein, naczelnik o- 
ohotniczą; straży ogniowej, który się na korycie pu
ścił się z wodą ku tonącej. Wprawdzie prąd wody wy
wrócił koryto, i pan Klein byłby sam ntoną1, lecz 
dzielny ten obywatel nie tracąc przytomności, popły
nął w odzieniu do kobiety i z pomocą boeą wyrato
wał kobietę.

W a i s z a w a  10 maju. (Różne w iadom ości.) 
Jónarty w Warszawie dnia 14. bm. śp. ks. Józef 
Bzpaderski pozostawił po sobie piękne imię jako mąt 
uwiatly i zacny. Zgon ks, Szpaderskiego powiększył 
■mntny i tak liczny jnż poczet kapłanów warszaw
skich, zmarłych w ciągu roku ostatniego. Cześć jego 
pamięci!

Obraz Siemiradzkiego „Pochodnie Nerona” wy
stawiony będzie wo wrżeśniu w Warsiawie w sali re- 
gorsy obywatelskiej albo kupieckiej. Rozmiar} jego 
nie pozwalają na pomieszczenie go w sali towarz. za
chęty sztuk pięknych.

Nowy gmach giełdowy przy nlicy Królewskiej, 
niezadługo jnż będzie wykotierony i oddany do wła- 
tiwego ułytkn. Przerabia sio on z byłej ujeżdżalni.

Dnia 17 czerwca odbędzie się zwyczdjne zebra
nie akcjonar^nszów kolei waszawsko-terespolskiej w 
gmacLu resursy kupieckiej. W żebranin uczestniczą 
Jedynie ci, którzy do 4. czerwca złotą akcje,

Na Wołyniu z Inicjatywy p, Falkowskiego, wiel

okspedyeita  
złr., ryczałt
drodze do. JT * z w ią w *  z oum ryią B ucjanubyozią prupag  

b r o T o k ^ u g o d l na ^rzymauie^oddenuych jasd p0f|ań. | d j  U HSS V  G a llt j l .  Wiadomość mianowicie
czych, a eweotuainie pieszego posłańca. — Posady ek8- , ?iew8, jakoby policja moskiewska w Lub Iskiem, austro-v.ę^i8rsk:ą. R a c ,.)  
pedyentów pocztowych: na dworcu w 'Monzynie (powiat aresztowała kilku tamtejszych popów, galicvj ■ Moskale zakJadaia obóz
Stryj), w Bobowej (powiat Grybów), w Pysznicy (powiat „u.-.i.  _ .-A  ! ....................
Nisko).

. . ■ ^ .      pod Slatina
skich Bciekmierow, z powodu znalezionych u nich ( a jedaleko g ran ic y  siedm iogrodzkiej). MaDrnUamflMTI SANił liof vnrr »»TT̂h q u nhłnnAOT nn7i7 . > , V ** “proklaroacyj socjalistycznych, a u chłopów noży 
i pieniędzy, rozdanych tym ostatnim, by za da- 
nem hasłem rznęli wszystko co nie nosi sier- 

• 100 v i 1 Powtarzamy jeszcze raz, że nie bierzemy
  !fcolCi . 3 ■ na siebie odpowiedzialności za tę  wiadoność, da-

żyto 8 50, jąezmień 6 50, owies 7 CO, kukurudza! • • • ’ -

nego _ . _________
kretarz i  eidmanowaki zawiadomił wydział, iż dr K a
lina,, rodem z Krępy z pod O itrowa, znajdujący się

;je się 
t B('f“° f ltzą dmetr kul1 ^

ona jednak wytłumaczyć w ten sposób: 
moskiewski zawsze podburzał chłopów za 

pomocą policji i popów, bardzo więc być może,

bowiem 
zrziały

tę oceniło, a następnie jej wydawnictwem się zajęło, okropnie, a jare opóźniły bi  ̂ i do t?go czasu utoncz-one 
Z godnie z powyższą prośbą wyznaczoną zostsła k o - 1 nie zostały, binutna zatem p r z y s z ł o ś ć gospodarsy; drzewa

, mięso wołowe l  kilogram 34 et., piwo 11 jltr lo J * . j ż e  prpj za daleko poszli, tj. że poczęli działeć, :
' ’ py °" jn^ własną rękę , i dla togo ich aresztował. Su j 1

; c ien ie  zdrajcy szuka nieraz usprawiedliwienia: e t r z y m a n y r . i  łm w ix< hom o£ci w ie l k u
■ "  H a n k a z a  e h ( r y c i l «  i ż  b r o n .

sól 1 kilo 12 et., chlob razowy 1 hilo 8 ct.,

mm stanąć korpus obserwi cyjny przeciwko 
Austrji. — W kierunku Dżiardzewa posu
wają się d ^ a  korpusy moskiewskie z przy- 
borami do przeprawy.

(Z biura korespondencyjnego.) 
S t a m b u ł  1 7 . m a j a .  U r z ę d o w n i e  

n i e  p o t w i e r d z a  s i ę  w ia d o m o ś ć  o  p r z e j 
ś c i u  I t a u a j u  p r z e z  H o s b a l i .  W e d łu g :

misja z pp. Iga. Zakrzewskiego, J . K. Żupańskiego 
Feldmanowskiego satidającą s ię , i tej rękopis od

dano do ocenienia. Również wyznaczono komisję z 3 
członków do ocenienia „Pamiętników Wierzbickiego 

legjonaoh Włoskich.” Wreszcie dr Łebiński w za-

owoco.se dopiero kwitnąć zaczyuaję Drogi uietylko pry 
watup, ale i rz:j Iowa z powodu słoty w opłakanym sta
nie. Wśród naszego rmasta można w dwóch miejscach 
jadąc gościńcem rządowym przy najmniejszej nieostro- 
żuości kurk złamać Podmulony bowiem pokład kamień-

stępatwie dr. Warnki odczytał jego rozprawę p. t ny wywrócił się, a drogomistrzowi nie wolno bez pozwo- 
Przebicie przeamykn amerykańskiego.n Rozprawa ta lenia jego względnej władzy do naprawy tych mebezpie- 

podaje obok zajmujących danych o grnncie, roślinno* | czDych miejsc użyć golowego już kamienia. Pytanie: za 
ści, bogactwach przytudy Ameryki środkowej, wsny- co płacimy rogatki ?
stkie projekta mające na celu za pośrednictwem ka- j W mieście naszem brnęliśmy podczas słoty wyżej 
nała połączenie Oceanu Spokojnego z Atlantykiem i ' kostek w tuocic, a w ulicsch i zaułkach dotąd tegoż

zdrajcy szuka nieraz 
Przed samym sobą, zakręciło się więc w gło le 
tym popom i powiedzieli sobie: My bynajmniej 
we z przyjaźni dla rubli moskiewskich tu  przy
szli : my przyszli dla ludu , ratować go zarówno 
?d pizesądów religijnych, jak od ucisku panów 
i rządu - -  j wdali się w stosunki z socjalistami 
rossyjskim i, jak wiadomo nader, czynnie i gor- 
liwm poszukującymi wszędzie prozelitów dla 
816 L) 16.

zarazem oednienie ich krytyczne. Z tego też wzglę
du, jak niemniej, że rzecz ta  w tak snmiennem i do 
kładnem opracowaniu po raz pierwszy u e._s podaną

pełno, co na sdrowie ludzkie nie bardfcu skntei znie wpły
wa. I z chodnikami naszymi nie inaczej byłoby wyglą
dało, gdyby je nasz poczciwy rotmistrz, hr. Komorowski,

została, wysłuchaną została z wielką przez wszystkich |u :e hasał był całą zimę i słotny czas swym lud*iom z 
uwagą i uznanie n Przyszłe posiedzenie 4. czerwca, I śniegu i błota oczyszczać i w należytym stanie utrzymy- 
na którem 
W arnk i:
Azjj.“

odczytaną będzie rozprawa również dr. wać, obecnie każe lakowe pod swoim nadzorem i umie-
,0  podróży naukowej Przewalskiego po jętnun prowadzeuiem nawet sporządzać, jemu to przyo 

zdabianie dróg naszych i ulic d r z e w k a m i zawdzięczamy. 
Niech żyją tacy ludzie, którzy długą pamięć po aobie 
zostawić pragoą! Lecz któż za resztę nieporządków ru
mienić się powinien?

O ś w ię c im  16, maja. (Od ajencji oświęcimskiej

W i e d e ń  17 maja. ( K r o n i k a  wi e d r ó s k a . )
Ks. Cobnrg-Gotha przybył tu i stanął w hotelu „znm 
goldenen Lamm.“ — Główny ajent nrskiet skii Wes- 
selicki, tłukący się od roku po całym świecie jek M a-, banku galicyjskiego dla handlu i przemysłu) Spęd wo
rek po piekle, żawital znów do Wiednia. Człon--łów 995; d> połuduia sprzeuano wszystko; jarmark byl 
kowi-t niemieckiej konferencji cłowej opuścili jnż Wie | ożywiouy, płacouo drożej od cen zeazłotygodniowych 
deń. —  M etropolita bukowiński Błażewicz przyjechał. do 4 zł. na 100 kilo mięsa, co robi na parze wg,ów ró- 
tniaj dla złożenia p ny  gi. Dnia 23. bm. wy- ■ żnirę 20 do 80 zł Wołów kolorowych poszukują bardzo,
blera się 128 posłów Rady państwa na spacer do mianowicie cięż.Hćh i doborowego gitunku. Po złym tar- 
Tryestu. . g U wiedeńskim jarmark tutejszy można nazwać bardzo

S ?» rj(a  IG maja, ( D r o b i a z g i  p a r y s k i e . )  dobrym. Granice francuska i belgijska od 15. maja dla10
Dziennik Constitutionn -I  ̂ donosi, iż jedn a z dam owiec otwarto, 
wielkiego świata, naśladując Zubowicza, który przed] W ie d e ń  15. 
dwoma laty jeździł konno z Wiednia do Paryża, żyw ej n ie ro g a c iz n y

w ęgiersk iej 1279, c iężk ich

ta-

wybrała się rjtfniaż Konno z Nicei do stolicy Fran
cji. Hrabina Chambrnn, jak pisze sprawozdawca, je- 
dzie w towarzystwie państwa Simonis i komendanta 
Oathier; oprócz koni na zmianę, prowadzonych lu
zem, do orazakn należą dwa fnrgony zawierające 
wszytko niezbędne do popasów. W"dłng ostatnich 
wiadomości hrabina wyjechała jnż z Grenoble. Opo
wiadają , że w jeduem z miasteczek Prowancji roz
nosicie! afiszów, ujrzawszy tak liczną kawallatę z 
furgonami i psami — hrabina bogiem ma trzy psy, 
które tak lnbi, iż nie chciała rozstać się z niemi — 

wziąwszy towarzystwo za wędrowny cyrk , ofiaro
wał mu swe nałngi

Z powodu śmierci jenerała kartnzów dom Sais- 
soua, francuska Ilustracja mówi o wyrabianych przez 
tych zakonników likierach znany-h pewszechnie pod 
nazwą Chartrense: Wiadomo jak ważnym przedmio 
te n handlu jest ten produkt. Biały, żółty i zielony 
rozchodzi się on po całym świecie, a zysk z niego 
dochodzi do miljoiiów. Dla uświęcenia tego przemy
słu Grandę Char trem . corocznie posyła ojcu święte
mu tytułem daniny od 30U .000 do 5 0 0 .0 0 0  Ganków. 
Z tego te i zysku udzielają się liczne jałmużny i 

aje się peżywienie podróżnym przybywającym do 
klasztoru. Zapev ulają, zt> od trzystu lat przepis wy
rabiania tego likweru leży rapieczętowaUy pod ka
mieniem wielkiego ołtarza 1 wyjmuje się ztamtąd 
tylko po obraniu nowego jenerała.

Szczególne gui pro ^uo spotkało znanego ros 
syjs. autora Turgeniewa, mieszkającego zwykle w Pa
ryżu. Napisał on niedawno po rossyjskn powieść p. t- 

Opowiadanie ojca Aleksego”. Gdy zaś redaktor 
tfzienmki La Republique des lettres upraszał go, by 
dał jakikolwiek swój utwór do jego czasopisma, Tnr- 
geniew przetłumaczył mn wzmiankowaną powieść p. t.
„Le fils du pape“, jednocześnie też roseyjski orygi
nał przesłał do Petersbntga dla nmieszczenia w 
Wiestmku Europy. Otóż orygi^ł ten me wyszedł 

jeszcze z druku w Petersburga, a już dzienmk 
meerny Nowoje Wremja umieścił 
francuskiego p. t. „Syn popa“.

Utworzył się tu komitet międz. 
prezydencją Wiktora Hngo ? celu wzniesienia p )■ 
arnika zmarłej niedawno »łyunej ant;>rca Geo^ge Sand.  ̂
Do komitatu icprócz znakomitych francuskich litera
tów, należą: E. Chojechi, J . Turgieniew, margr 
Alfieri, Tenuyeon, lord Hangfiton i w. i. Pomnik 
ma stanąć niodaibko mieszkania G. Sand, teatru 
Odeon, dla k tórgo najwięcej pisała i ogrodu lu- 
ksemburgskieg i, który o^ł ulubionem jej miejscem 
przechadzki.

Przed dwomaset laty było w Paryżu zaledwie 
3 2 0  powoa!,w tak prywatnych jak do najęcia, za Lu
dwika XIV Gość ich dochodziła do 14 tysięcy, teraz 
;tdlng urzędowych wykazów jest ich 76 tysięcy, nie 

licząc w to omnibusów i wagonów tramwajowych.
Paryska kompanja do wyrobu zapałek wyprodu

kowałai ty chze w ciągu roku 3 2  milj*rdy,
M ayasm  rfe Louvre, o którym pis iliśmy w swo

im czasie, puścił niedawno następującą senzacyjną re
klamę: „ r ,ez cały okres inauguracyjny nowo przy
łączonych o naszego zakładu magazynów od ulicy 
Marengo, dzie w tym oddziale będzie sztucznie 
przedłużony za pomocą nowego sposobu zastosowy- 
wania światła elektryc nego, o ciem wiadomość wy 
wołała tak wielkie rozdrażnienie w świecie uczonym/

Z in a n f  m a t e m a t y k  P o l a i e r s k i ,  pr„ 
fesor uniwersytetu w Lima. zaślubił w tych dniach 
w Paryża pannę Leliwian..,. córkę oficera b. wojsk 
pclsMch, Młoda para wyjeżdża do Luna.

O g ło s z e n ia  u rs ę d o w e  *Gaz. Lwów * Ei7. bm.
L i c y t a c j e .  Realność pod 1. °7  w c«eiaczu (powiat 
Borgzczów). Cena wywołani* 500 złr -  - Realność pod 1. 
103 w Jeziorzanach (powiał Bu‘szczow). Cena wywołania 
400 zi. -  Realność pod 1. 503 w CJwłojowie (powiat Ra- 
dzieohów). Cena wywołania 370 zł. Realność pod 1. 47 
w Dobczycach (powiat Dobczyc0)- Cena wywołania 700 
zir. — Realność pod 1. 29 w i  ‘O ca brawach (powiat 
Obwięcim). Cena wywcłan.a 1320 złr. Realność p, d 1. 
37 w PrzeBławiu (powiat Z a e s o W ) . Cena wywołania 1020 
złr. —  L i c y t a c j e  na rzecz b a n k i  k o ś c i a ń 
s k i  e j  o : Realność pod 1. 1 16 w Kamionce wWoekiej 
(powiat Rawa). Cena wywołania 400 złr. — Leslnosc pod 
1, 41 w Załnirnm (powiat Podbuż). Cena wywołania 200

przekład jego z 

pod

m ijt. Na dzisiejszy targ dowieziono  
galicyjskiej 971, średnio ciężkiej 

bakonów 135t, razem 3608. 
Galicyjskie płacono zł. 36—44, średnio ciężkie węgieiokie 
36—47, ciężkie bakony 48—51 za 1UO kilo żywej wagi.

W A m i r o w i c z ,  Cafe Stierbóck.
K ró le w ie c  15. maja. (Sprawozdanie targowe 

Domu komisowego banku galicyjskiego w Królewcu). 
Z  początkiem ubiegłego ty g n ic ia  było powietrze dość 
ciepłe i suche, w końcu jednak pri.y eilaem deszczu zna
cznie się oziębiło i nadzieje gospodarzy na szybki wzrost 
wegetacji znowu zawiedzione zostały. Uprawione jnż w 
większej części zasiewy letnie potrzebują bezwarunkowo 
do rozwinięcia się w wysokim stopniu ciepłego pow ie
trza, iii6muiej także i uziuRuy.

W badlu zbożowym panowało w ogóle zmienno n- 
sp ia  bierne i więcej osłabiona tendencja. W Angł i  spe
kulacja była ożywioną i usposob.enie targów stała. Rizy- 
czyną tego były wiadomości poważniejszych dzienn ków 
augieltJuch, stawiające w wątpliwość ziok.3izowa.iib woj
ny 1 przypuszczenie, że w takim rszie uowoz z rossyj- 
ekich portow może być zupełnie odcięty, w skutek czego 
targi angielskie znalazłyby s;ę w pizykrem położeniu. 
Amsterdam notuje z początkiem tygodnia pszenicę i żyto 
o 15 m. wyżej. Kolonja i Berlin pszenicę 8 m., żyto 4 
m. wyżej. Targ londyński nie odpowiedział zuptłm e o- 
ozekiwaniom, gdyż spodziewana dalsza zwyżka cen nie 
nastąpiła i ceny doszły zaleuwie do wysokości, jaką przed 
8 dniami miały. W ogóle jednak utwierdza się mniema
nie, że tak z powodów pulityoauyoh, jak i wiadomości z 
Ameryki, donogząoyoh o bardzo miernych zapasach tam- 
tejszjoh, ceny obecne jezoze długi czas utrzymać się bę
dą mogły.

N a na,azym targu dowóz w stosunku do ubiegłego 
tygodnia był znaczum mniejszy. Chęć kupna tylko w po
niedziałek była silua, odtąd nawet przy miernych dowo- i 
zaeh popyt był nieznaczny.

Tszemca w poniedziałek miała silny udbyt i płacono 
10 m. wyżej; odtąd przy małych dusząco popyt był 

mezuatzuy i cnwiejue usposobiemo. Zyto z poc.ątkiem 
tygodnia wyżej płacono, później słabl-j. Jęczmień nUzy- 
mał sie w eonie, dowozy były znaczne i zuajdowały ohę- 
ne umitozcseiiie Owies dowieziony w znacznych par- 
jaĉ  , pod wpły brem notowań zagranicznych obniżył się 

ui-co w cenie. Groch szczególnie w gatuukaoh ua puszę 
tylko przy ustępstwach tiyi p^zbywany.

Rłacono na naszym targu •
Pszenicę wybór, małą 1 2 j - .  1=1/1 f. ,w „

t - i  1-95 za „ml ‘ m> 7a—2J0‘/« czyi.r8. 1 72 35 za pud, pszoniog biał l r ó _ U l  ltj m.
do 253 czyli rsffl 55 -  l  8(j pud> C£0rwoUł
118—133 łt- “ ■ ^ i0  !• ^54*/» czyli rs. 1 t»9 - 1  «7 za pud ; 
żyto 108—3524 ft. m. 132 — i 7 i  czyli rg< 0 .9(J _  Zi 
pud; jęczmień browąruy m. l u  do 1Gg czyli ra_ 0 B3
do 1-17 za pud, na paszę n .. lO o _ iG<li czyii rB- u 73—1‘34 
za pud, owies m. 106-124  czyi, r§> y.^7 d|j y.gj za pud; 
groch m. 122-146 czyli rs. O e 9 - i .07 aa pud; groch 
ziemny mark T23 -  |42  czyli rs. 0 94 — 1 04 za pud, 
eiemii średnie m. 600 do 000 cz. rs. 0-00 do 0 00 za pud 
wyka m. 1U do 125! czyli rs. 0-76 do 0‘84 z* pud.

Informaej.. Rauowie komitenci, wysyłający zboże do 
Domu Komisowego Banku galicyjskiego w Królewcu ra
czą adresować; „Commissmnshaus der Gdizischen Ban* 
in Kónigsberg".

Przyjmuj, dla nas zboze w sprzedaż komisową i u-
dzielają zaliczek : panowie V, i, im icński i Spółka w Ber
dyczowie i ich agenc. na Podolu, W ołyniu i Ukrainie — 
tudzież nasze agencje; p. W ł. N,wida w Hozcdziei w 
w Słuckiem i Mio ikiem, p. Wł. Różański w Darewie w 
Nowogródzkiem i p. A. Wieczorek w Białymstoku.

i r  1 ?  w idk idn  zwycięstwie tureckiem w Suchum- 
Kaleh znajdzie czytelnik bliższe wiadomości w 
rubryce „W ojna” jak  nie mniej o zwycięstwie 
■Turków pod Batum. T a dodamy ieszczo to ,  że 
lis. Worońców przenosi swoją główną kwaterę 

10 korpus) z Odesy do Ja łty , aby byó bliżej 
Kankazn 1 obserwować Tatarów krymskich, któ
rzy t 7 rzeczy samej burzyć się zaczynają.

W  rtłmnńPkich sferach odnerskich chodzą 
pogłoski, ie  Moskale nie przekroczą A łnty, ltcz 
że akcj( poza nią pozostawią Hamanom. W ie lt 
rossyiskieb podoficerów wcielono do aimji rn- 
mufiskiej. której również y.ydano rossyjskie 
działa. Turecka twierdza na wyspie Adakale, 
silnie uzbrojona zwraca swe baterje ku Wer- 
cirowej

Monitory tureckie, stojące w martwem ra 
mieniu Dunaju naprzeciw Braiły, uważaliśmy od 
dawna za zgubione, i jak  dziś się okazuje, pra
wie stanowczo można już tw ierdzić, że ich nic 
nie ocali. Przed samym kanałem matczyńskiiu, 
po ustawieniu baterji (patrz rubrykę „W ojna11) 
Moskale zapuścił: torpedy, skutkiem czego dro
ga do odwiotn monitorom ostatecznie została 
zamkniętą.

Ze Stambnłu donoszą, żb od st-ony europej 
skiej miasto to będzie ziemnemi wałami oto 
czone.

W ostatnich dniach jakiś niewielki wojenny 
okręt moskiewski, wypłynąwszy z Odessy, do 
tarł aż poi Batum 1 od usnadry tureckiej s ta 
nął na 7 mil morskicn. Wysławszy łódź z to r
pedą , zamierzał ją  podłożyć pod jedną korwetę 
turecką , ale zamiar się nie powiódł. Korweta 
wczas się opatrzyła, i celnemi strzałami nie tyl
ko łódź ale i okręt zmusiła do ucieczki.

Kardynał Simeoni, jak telegrafują do Neue 
f r .  Presse, przygotowuje protest przeciw Rossji, 
z powoda postępowania jej z kościołem katoli
ckim w Polsce. Ogłoszenie tego protestu nastąpi 
nie zaraz, ale gdy papież uzna chwilę za stoso
wną do tego.

Paryska Presset donosi, że M idbat pasza 
znajduje się w stolicy Francji incogoito; że od
wodził wiele wysokopołożonych osobistości, nad 
mienjając przy tern, że Rosja napotka wielkie 
trudności i nieprzyjemne niespodzianki.

»>Telegramy „Dziennika Polskiemu.
Prywatna.

W i e d e ń  18. maja. H r. Andrassy po
w ra c a  dzik z W ęgier. Stanowisko jego do
tąd nie jest bynajmniej zachwiane. N aru 
szenie bandery węgierskiej na  Dunaju przez 
Rumunów oędzie przedmiotem energicznej' 
reklam acji (Rum uni z pod Kalaiatu strze
lali na statek handlowy w ęgierski „K lotylda” 

zatrzym ali go. D rugi siatek węgierski 
zatrzymali Serbowie pod Kładową. R ed) 

B u k a r e s z t  18. maja. Przy ostatniej 
kanonadzie zginęło w Kalafacie 240 Ru
munów, pod dowództwem pułkow nika Du-

O s t a t n i n  w i a d o m o ś c i .
Dzienmk Posnahski p isze : Z  Królestwa do

chodzą tu  wiadomości potwierdzające doniesienia 
g a ic t polskich o pociągania do wojska popiso
wych, którzy się dawniej prze* wykup 400 ru
blowy od Słażoy awolnili. Dziennik Polski do
niósł o tem. Dochodzą również wieści i  W ar
szawy o rewizjach i aresztowaniach w W arsza
wie, dokonywanych w jak największej cichości. 
Rozpuszczono tam całe sfory szpiegu w, mających 
łowić najmniejsze słówka nawet, zwłaszcza po 
miejscach publicznych. Rossja daje zaliczkę z 
góry na .zamierzone' reformy.

częfić H a u K a z a  e n w jr c u c  i z  
S z e ik « u l- I a la m  s  p o w o d u  s d o b y c ln  
N u fh iim * K f.le h , n a d n l  s u ł t a n o w i  ( y t n ł
„n w y c lę aey .

j P a r y ż  1 8 ’ maja. Nowy gabine* zo
stał utworzony. Broglie prezydentem i mi- 
nisiuidft, spraw iedliw ości: Fourtou spraw
wewnętfzutyłih: CaillOuj finansów i robót 
publicznych; M e u u  rolnictw a, B runet o- 
ś  wiaty. Decazes i Berthaut pozostają.

P e t e r s b u r g  8. maja. „W iestnik”
urzędowy donosi z Tyflisu pod datą 17. ma
ja: Jenerał - m ajor Komarów w yuonał 13 
maja rekonensans pod K ars z czterma ba- 
taljonami, dwoma baterjami 3 sotniam i n ie
regularnej kawalerji i milicją kargarzką.

Kozacy i milicja m aszerowały na le
wem skrzydle, i zostały moeno atakowane 
pi zez 1000 tureckich dragonów , 8 batal- 
jonów piechoty i 1 baterję. W ysłano
naszym na pomoc 6 sotni dagestańskich 
kozę,ków Odbyła się nader gw ułtow na wal- 
Kd na szable i bagnety. T urcy  stracili 64 
poległych, 2 Turku w dostało się do niewoli 
w raz z bronią i końmi; Rossjanie stracili 1 
oficira, 26 jeźdźców zabitych, 54 rannych. 
Między tym i znajduje się także dowódzoa 
dagestańskiej brygady, jenerał Ozelokajew. 
Regularne wojska nie poniusły żadnych
strat. (Jest to przyznanie się do stanowczej 
klęski. F. R.)

T e l e g r a m y  s b o ł o w i ,  i dnia 17. maja.
W i e d e ń :  okowita pr. 10.000 liter-percent zi. 36-—; 

B u d a p e s z t :  pszemas (76 kiiogr ) i  -  ..icjng eŁ 18*10; 
B e r l i n :  Pszenict żółta na mąj- czerwiec 2b7'60, tyto  
iooo 170-00. okowita 62-60; S z i - e o i  n -. pszenica na 
maj-czer 247 C0, rzepak na wiosnę 291-00; F a r y ż :  maku 
169 kilo C9-UC.

W i e d e ń ,  1S. maja, 10 godz. 60 min 
Akcje Kredytowe . 134 90 Akcje kolei Kar-Lud. 202-

.  Anglo-Au»ti. 66 60 .  „ Poludn. . 76-—
„ Umonst .dii . —•— „ Banan Fr Anat. —■—
„ Vereinsbank. —'— 20-frankówka . .  10,S4

Usposobienie: sUgnacjc.

T e le g r a f o w a n e  k u i a  w ie d e ń s k ie .
W iedeń, 17. maja, 2 godz. 17 min.

Losy kredytowe . . 166 26 Ung. staats-Obl. 1877 
i i i j e  Wfigier. Krto. 118-—

„ Ang.-Aostr. B 66 75 
Unionsbank 4326 

,  k jlei Kar.-Lnd. 201-75 
„ Pólnoon. If4'25 

,  Fołndn.. 74-76
a „ Alfólds. . 92 60
.  .  Elżbiety 13*60
- .  Lw.-Cki, 100 —

. Weg. Pół. 89-26 
!  Z R udolfa. 103 60

,  Alhreohta —
Uspoaobienie: spokojne

f . ie d e ń , 17. maja.
Jed. dług pań. w bank. 68 —

.  .  a .  «reb, 63 90
Renta w złocie . . 69 70 
Loay pożycz, z r. 1860 106 80 
Akcie banka naród. 76"- -  
Akoje banku kredyt. 134*40

„   68-0*1
Galio, lndemnizacja 83*70 
1864 Losy . . . .  130 — 
Siedmiogr. oolej . . -  -
Verk nrsbank .  .  .  73-60 
Tureckie Losy . .  18'—  
W ęg-G al kolej . f 78*60 
Ban bank- Actien . A —•— 
StaaUb.' -  . . . .  817*60 
Banks. ;'J . . . .  64*60 
Wggierakie Loay .  ,  70*— 
Reiohzmark . . . .  63*60 
Rouyjakie banknoty 1*39

Londyn . . . . .  Ia9-— 
Srebro . . . .  118*30
20-frankówka . , . 10*3*
Dukat oea. men. . . 6*16
100 marek luemiao. 63 46

Przyjechali dr Lwowa dnia 18. maja. 
H o te l  Zoram . W. Zapału wio* z Przemyśla.

D o  d e i a l e j a s e g o  n u m e r u  d o ł ą c z a  
k s i ę g a r n i a  G n b r y u o w l c M  i  KL-l n l d U
d i  a  s & m le j s c o w y c h  p r e n u m e r a t o r ó w
w y U a i  n a j n o w s z y c h  d z i e l  i  n n f  m «  - 
a y c i u y c h  w y d a n y c h  n a k ł a d e m  k s k ę a  
g a r n f  i  s k ł a d u  n u t  G e b e t h n e r a  I H  o l i f a  
w  K  a r s i a w i e .

L w ó w ,  z Izby handlowej. 
Dnia 17. maja.

I. Akoje za sztukę. 
Kolni gal. Kar-Lud. aaOOzł.

„ Lw..Czerń k  2U0 zł. 
8«nku Hip. gal. a 200 zł 

,  Kred. gaL i  200 zł. 
U. Listy zaat. za 100 zł. 

Cow. Kred. gal 6°/0 w. a.
■ • a 4 ,  *
» " * ą, s.iĤ T>kn Hipotecz. galic. 6*/0

UL Listy d taiw  '*  100 *1. 
Gal. ZaU kred. włofo. 6% 
Oróln. rolo. kred. m B -bI*  

Gal i Buk ?% 1!";w ,,*l* 
r o w .k r o d .m ie j s -0  o w  - « l .

IV. 0bll|5 *» 190 zł. 
tndemnittojj?0, gslioyjsk. 
Pożyoaki kraj. 1873 k 6°/B 
Losy miasta Krakowa. . 

,  Stanisławowa 
V. Hausty.

Dukat holenderski . .
g cesarski , . ,

JO fi Jikóv ka .
Pół mperjał rossyjsdu. 
Rubei roM’_j-k. urebny 
*5 papierowy

100 marek niemieckich . 
Srebro za 100 zł. . ' , 
Kapoay w web. za 100 zł 

Wi edeń ,  16. majt, 
tł/( ajedn.dłnp pańatbank.
» » .  ■ webr.

w złocie za 100 pap. 
* Oblir,iadem.Niż.Anstr. 
c * a 0ieskl6
.  .  ,  werio i
» .  ,  asficyj*
« g n bukowińsk
■ a a siedmiogr.
iwS4poi.koL300fr 18teł. 

Listy Zastawa#.
&*/• Banka naród, listy 
J a galicyjskie . . .

faL Żakł kred. wuźo.
Tow, kred. miej. 6®/, w 1*1f&l 5'r)r

żądają

202 50 
1 0 3 -  
216 — 
*16 —

83 — 
76 76 
8 3 -  
8710

89 60

9120

!4 60
91 — 
1560

812  
618 

10 42 
10 76 
180 
141 

64 — 
„1460 
1 1 4 -

6300 
**80 
78 &

7226 
84 —
80 — 
69 — 
93 60

9( 30

8169 
81 50
9 8 -

płacą

199 50 
1OO6O 
212 50 
212 —

81 65 
76 50 
A  66
86 76

87 60 

90 10

8 3 -

1 4 -

5»8  
6 04 

10 80 
10 40 
170 
138

6 3 -  
112 60 
118 —

5811 
6L1C 
73 h

W3 —

103 — 
7160 
83 26 
i d -
es 26
93 — 

9610

tr i i -

5° 0 Zakłada kr^dyi. aaetr. 
6 .  Domen państw. 180 zł, 

PoiyezU latrryjac. 
Gosy poćyczl i  z roku 181!

_ .  * 1864
„ .  .. 1860

lt  losów pożyc.;Li austrj.
pańsiw. z r. 1860 

Losy pożyczki z r. 1864 . 
pi om. pożycz.węgier. 
Gomorente . 
Kredytowe . .
Zegl. par. na Lanajp 
księcia Salm .

.  Paliy . .
,  Klary . .

hr St-GenmS. . 
miasta Bady . • 
ks. WindisangrfttB 
hr. Waldatein. . 
nr. Keglesioh. ,
Bndolfa....................
tureckie 400 franków

Akoje bankswe I przemysł.
Bankn narud. auatr. 
Zakładu kredytowego . 
^“"i "ar. na Dnna/u
Kolei półnoo. Ferdynandi 

a  rządowej f r .  a. . 
t  u  ihod, o. Elżbiety, 
a  Południowej . ,
a  Galicyjskiej . .
a Czerniowieókiej . 
a Ałbreehti . . .
a W  północ.-wach. 
a kaTRodolfa 200 sł. w. 
a AU51ĆL - FiamańsUc; 
a  Koszyoho. Bogumił. 
r 8iedmiogroduiej 
.  Ciaańakiej . . .
.  wschód. - węgierskiej 
a austrj.-północ.-zaoh 
.  Franciazka-Józefa 

baLa anglo-anatrjac . 
Ząkłodu krre., węgier. 
Bankn franko aaatrjac.

.  galic dla handlu i 
prtem w Kraków* 

Bankn kred. jpil. . . 
a relLijn. kipoLrw- 
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ż«<ńJk pracę
103 bu 106 —
135 50 138 —

3 0 2 - 300 —
ll>4 60 103 50
107 20 10680

117 26 116 75
130 25 129 76
7060 70 —
21 - 20 —

164.76 15486
9460
8750 86 60
87 — 9 6 -
8160 -- --
24 76 842*
8 0 - 28 —
24 25 9360
2350 22 60
12 50 1160
1376 1* 26
18 50 1826

768 — 766 —
134 30 134 10
307 — 3 0 6 -
1848 1844

219 — 218 —
132 76 13125
'6  - 71 —

808 — 20160
W i 100 —

t t — BS 50
104 — 103 50
98 — 92«0
,2 - 1160

70 50 75 —
169 60 168 60

109 — 10B60
113 75 l ii  26
6676 6686

11660 116 —
10*0
—

10 —

* 6 0 78 60

Obliąl pierwszeństwa, żądają
Kole. koszycko-bogum.

, państwow. 500 fr.
, Emisja z r. 1667 
i, połndmow. 600 fr.
,  Bony 1876-76 6% 
i p.o.F.lOOzł. m.k. 
a a 180 zL W-o.

,  w arbr. 6 , ( 
a iiołnA pół. nien> 

6®/«*al0u w. w. a.
, 6% w sreorze .
, galic Kai.-Luaw. 

oOOzł.w.a. wsrb.
6*/i za 100 sL 
Lmiaia Q. . .

. Lw.-Cker.śSOOsł 
(w arb. 6 ®/f aa IGuj 
Ssaisja * i 18€7 

. BiednL200sł.wA.

.  ks. Rudolfa .00 ał 
w ar. 5°/̂  aa IGO oł.

Tow. pragakie jputao. 
ie l. po 300 sL

W a l u t y .
Cesaiokie korony

a Juka nr WLg, 
20-frankówka . .
Sawereny angielskie 
imperja^’ roL>„skic
8 r e b ; j ...................
Srebro kupony . .
Bank. państw Niemiec.

za 100 marek.
Rubel pap- , .

Warszawa,  16. maja.

Liutj zastawne lej serji 
,  ,  2ej serji

kupon
a „ nowe

kupon 
a likwidacyjue • 

kupon
Kolej warszaw.-wied.

Sol poiycir.pri

64 eo 
158 — 
147 — 
il32b
10221
9660

10760

84 —

102 —  
9960

7 4 -
72 50 
(660

7 8 -

ti 18 
616 

10 34 
1298

11860

68 oO 
139

rb jkp

92 41 

80 45

1886 ------

phoą
64 — 

loC — 
146 — 
113 —

IM  75 
97 60 

10680

C2 —

10160
8926
7860 
7161 
66 3f

78 71 

8 6 -

6 L  , 
61 

10 S 
Ufir ł

i i i 86

684'
189

rt,;k r:
96 — 
96 — 

168 
92 la

80 — 
199 61

188 — 
1 6 8 -



d z ie n n ik  p o l s k i.

Parasolki
damskie od 80 cnt. do 10 złr.

H afty b e rliń sk ie  w  najnow szym  guście na kanw ie i ro
botą aplikacyjną n a  suknie i aksam icie, ja k o to : Poduszki, 
D yw any, A ctypedja, O rnaty, S tu ły , L am breąue, Dzwonko- 
ciągi, Kosze śóignfie, Drzymki, Pantofle, Sz* Iki, Czapki, P od 
staw k i ,  Torby m yśliw sk ie , P a sy  do strze lb , B o; du ry  do 
foteli, Pu laresy , Sakiew ki, Znaczki do książek, M apy, Wi

doki, P taszki z w łóczki służ«*ce do nak ryc ia  la ^ p .

W k j ? K e * b l i O M - e  na suknie, Poleca anany z taniości i doborowego towara
naręczniki, na klucze pod Zegarki i tp ., W ł ó o a k ę

,  Filozele , Sznelki,
Kordonki, Struny do korali, K oraliki prawdziwe, Perełki,
Paciorki, Bulion, Złoto i srebro do haftu, Centki do wyszy
wania, Kanwę papierową i nicianną, Peneloppe, Panam a,
Jaw a, Rypsową, szpagatową, wełnianą, skórzanną, Wafftelstoff, 
również złotą i srebrną, Pytle, Wzorki do odrabiania i wszelkie 

przybory do robot kanwowych.

m a g a z y n  d a m s k i

d
3942 4 —0 (6) Ł a s k a w e  z a m i e j s c o w e  z a m ó w i e n i a  k o n u j ą  s i f ;  j a k  i m j s p i o s K n i e j  i  n a j a k u r a t n f e } .

p r z y  u l i c y  H a l i c k i e j ,  1 .  4 ,  w e  Ł r f « » i t .

J  Zupełnie nieszkodliw y 
3  najdelikatniejszy

I Puder ryżowy
^  zapach wedle życzen:a.

• ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ iIDr.MwiUiilskil
a d w o k a t  k r a j o w y ,

sprzedaje i rozsyła w pudełkach % 
| znacznie większych od zagranicznych, ^  

p o  4 0  c e n tó w ,  
apteka pod „Węgierską Koroną" #

J . P IE P E S A  )
we Lwowie. 1—

W Gleichenbergu
ordynuje od 1. maja b. r.

Dr. Czerniakowski
i mieszka *U9 i—3

Yilla Possenhofen.

J  zawiadamia, że p r z e n lO s t  swoją J  
♦  kancelarję z dotychczasowego po- ♦  
{  mieszkania swego puzy ulicy Jagieł- ^
♦  lońskiej d o  d o m n  n r .  l O  p r z y  J  

l  p i a c n  H a l i c k i m  (ohok sądu O

^  krajowego karnego! we Lwowie.

♦~ulO l c

Lwów, 15. maja 187" 
41Ź4 i —3

JBntyno tfana

nauczycielka śpiew 11
życzy sobie podczas miesięcy letnich u- 
dzielać na wsi lekcyj śpiewu. — Bliższej 
wiadomości udzieli Dr. Burzyński, Lwów, 
Piekarska, 6. 4092 3 3

Przyjmuję zaraz
3  p ł a t n i c z y c h  ( k e i n e r ó w )  z 
kaucją, 6  c h ł o p a k ó w  zwinnych 
do posłagi, s n h j e k t a  albo odpo- .  

« wiednio zdolnego do samodzielnego - 
C prowadzenia comptoiru składu piwa.

: w. Stengel,
J  a k ł a d  w i n a  1 p i w a .
J4121 ul. Grodzickich 1. 2. 1—2^
S A A A A A A n

L e ś n i c z y
n ą d « n S  e g z a m i n o w a n y ,  posia
dający czteroletnią praktykę i jednoletnią 
samodztelnośó, w majątku większym, ży
c z y  s o b i e  zmienić posadę od dnia 1. li- 
p c a  1877 N a  żądanie od pi By świadectw  
p r z e s z l ę .  4 0 7 9  3 — ó

Ł a s k a w e  zgłoszenia pod adresem : 
X .  k .  Z  poste restante w Sokołowie.

'tAAAAAttAAAAAAy ^

[l.ZJMai NraMij
( rów nie ja k  la t poprzednich 
(  tak i w  tym roku  wyjeżdża 
{  4061 na  sezon letni 2 - 3  }

Ś do Szcza wnicy, l
ę  jako  lekarz ordynujący . ~

M f W  « • ; «  « • » «
J u ż  n a d e s z ł y  p i e r w s z e  t r a n s p o r t u  “W  ^

z tegorocznego napełniania, n a t u r a l n e  ©

0 DT MINERALFE |

Pensjonat.
Z rozpoczęciem nowego 1877/8 roku 

szkolnego otwieram u siebie penBjout dla 
5 lub 6 uczniów gi , nazjalnyi-h lub r s i 
nych szkót. Wszelkie wygody, trr.skliwą 
opiekę i korepetycję z wszystkich p rz e d 
miotów szkolnych zapewniam. Uwzglę
dnieni bedą tylko młodzieńcy z dobrom 
rodzinnem wychowaniem.

Bliższa wiadomość we Lwowie ulica 
Łyczakowska 1. 32 I. piątro. 4—0

Dr Z. Rościszewski

jKorzeń mydlany]
\

^  do m ycia owiec przed 
|  strzyżą poleca po najum iar- 
^  kow ańszej cenie handel

!0. T. WINCKLERJ
4105 2 - 3 |we Lwowie.

Bardyjowska, Budzińska, Hunyady, Emska, Fachingen, UpP 
Fridriobshalska, Gleichenbergska, Kissingen, F .̂kaczy, 
Marienbadzka,_ Obersalzbrunn. Pyrmop.tskai Rabczańską’ Ę f 

&  SelC&Toit  ̂Spi* , Schwalbachska, Żegestowska, Bilńska, Eger-Frauzens- A  
badzka, Gisshubler, Karlsbadzkie, Krynicka, Pilnawsks, SeidBcbutzka. JE 

o-°t ^£odni® wszystkie im e spodziewane. 3889 7—0 Q
gh ®?J mô skc do kąpiel, Sól rabczańska jodowa
”  Francensbadzka i t. p. inne rozseła 1 1  a j  8 1 a r a n n  i  e j  o p a >

^  k o w a n e  p o d  g w a r a n c j ą  p r a w d z i w o ś c i  i  ś w i e ż o ś c i .  p .

(E  Główny skład naturalnych wód mineralnych 10

|  ST. M a b k ie w ic * a i ; % ' : : S :  %
T- Łromesy,

Ciągnienie serjl I. czerwca.
 ̂Głowna wygr. 280000 złr., 

PO *0 zjr j gtempel.

r. Promesy,
Ciągnienie 1 .  c z e r w c a .  

Główna wygr. 200000 złr., 
po złr. 3 * 4 0  i stempel.

*Łu.■
O b i e  r a z e m  t y l k o  1 4  z ł r .

O s t a t n i e  c i ą g n i e n i e  s e r j i  l o s ó w  «  r .  1 8 3 0 .  a. w y g r a n e m i  
p r z e s z ł o  n a  o i m  m i l i o n ó w  m ir .  '4905 3—13

P r Z ^  * n .t * a * k n  2 0  z ł r .  dostarczamy 5. czerwca po wypłacie 
reszty z  r .  IS O  jedną w s e r j t  w y c i ą g n i ę t ą  piątkę losu z r. 

1839. i w edług umowy p0 tej s a m e j  c e n i e  także 1 w ratach miesięcznych.

N y i t r a i  &  C o m y , W ł e n ,  Karntnerstrasso 16, eiBernes KauB.

W i e ś
do s p r z e d a n i a ,  obwód Jaworów, or
nego pola 300 morgów, łąk 100, lasu 600, 
młyn i propinacja 2000 zł., ulica Wałowa 
1. 13, drn -ie piętro. 40o3 4 15

I B ó l  z ę b ó w !
w s z e l k i e g o  r o d z a j u ,  uśmierza b e z z w ł o c z n i e

„ B ia ły  o le je k  do  z ę b ó w 6
Skład głów ny: D r .  A .  B o s e n b e r g  w W i e d n i u  „Radetzkyapotheke", 

3. Bezirk, Badetzkystrasse. We T . w o w i e  w aptece K a r o l a  M i k o l a s c h a .

■ S f l l a d e c t W O : Panu Dr. A. Rosenberg, aptekarz w Wiedniu.
Dziękuję Panu za jego n a d z w y c z a j  s z y b k o  s k u t k u j ą c y  „biały 

olejek do zęLów“, który natychmiast uwolnił mię od bolu zębów, trwającego 
1 1  d n i ,  na który ż a d n e  i n n e  ś r o d k i  n i e  p o m o g ł y .

Z szacunkiem D r .  h  i * d m a n n ,
lekarz kąpielowy w Yóslau pod Wiedniem.

Islandzki mech i igły sosnowe.
C u k i e r k i  z chloro - kv”isowego kali, ap tek a^ 1 1  e o p c  I d a  F i n k a  

v  W i e d n i u .

Pastylki te są niedościgniętej skuteczności we wszystkich rodzajach ostrych 
lub też chronicznych (zastarzałych) kaszlów i działają nawet w takich wypadkach, 
w których preparaty z opjum i wsselkie inne środk. domowe b e z s k u t e c z n i e  
były próbowane.

W  chrypce, chorobliwej zmianie głosn, chronicznych katarach organow 
oddychania; głównie w chorobach gardła i płuc działają takowe zdumiewająco.

Skład we LWOWIE u aptekarza p S . B n c k e r a ,  — w WIEDNIU  
Mohren Apotheke. 4003 6 6

G ł a d y s z ó w
w powiecie G oilick in ., s dzie przerzyna 
szosa do "Węgier, objętości lasu 984 mor
gów 711 sążni. urzewoBtan n-ięgzany, a to 
70% jed lu y , 30°/o buesyny, drzewo tra- 
mowe zdatne do wszelkiej produkcji, 
przytem tartak wodny, leśniczówka z 17 
m o r g a m i  ornej ziem. i propinacja przyno- 
sząca .ocznego czynszu llOo zł. pod wa
runkami odpowiedniemi, jeBt z wolnej 

39 76 3 —6rfiki do nabycia — Bliższa wiadomość w 
administracji dóbr K o b y l a n k a  poczta 
G o r l i c e .  4079 3 —3

,  - m m

poe7ąwszy od 1 czerw ca 1877 
będzie kurSDwaó dzienna poczta 
o so b o w a— ■ N ależys śc  ze Stryja 
do Skolego lub odw rotnie w y 
nosi od osoby 1 zł 52 ct.

M l  iiittif wiEnw
przygotowuje do egzaminów na j e d n o 

r o c z n y c h  o c h o t n i k ó w ,  t. j. takich,
którzy nieukończywszy szkół przepisa
nych, chcą zostać jeduorooznymi ochotni
kami. Umieszcza ( i c z n l ó w  p r y w a 
t n y c h  i uczęszających do S ? k 6 1  p u 

b l i c z n y c h  w  swoim pensjonacie i 
przyjmuje także dochodzących na k o 

r e p e t y c j e .  Przygotowuje do egzami
nów na o f i c e r ó w  r e z e r w o w y c b -  

Zgłaszać się można co dzień od godziny 
4. po południu. 4071 4 - 0

K o e t t l i c h ,
przełożony Zakłady al. Ormian-Ka 1 16.

z dużym placem frontowym do budowania 
i obszernym fiuktowym i jarzynowym 
ogrodrm, jent z wolnej ręki d o  S p r z e -  

d a n i a .  z  ceny kn,,ua może zostać przy 
gruncie 300j zł. — Wiadomość w A d Ol i II 
Dzień. PolA b964 9 0

’r.) prśusnana prsss  
!i r o d s* *  • A k a d e m i ą  N a u k  P r i y r o d s o n y c h  

1 r u s z  INSTYTUT FRANCUZKI

IWKAMfllhZ CIĘ
DOEOWAPTIł 

Q m m im .n i  u E | B T
Osłonka Akademii Medycznej Paryikł^J 

E rofeaora fcko łt Farm aceośf cinej w P a rjio j

nWINO Z CHIN^ DOZOWA 
• 8IUZ4 BBł*ł

Posiadł wyższość nad wszelkieipi prepara- 
cyam) cbiny z powodu swego skladn nie- 
zmlennegó i bogatego zaBObu pierwiastków 
działających. Przyjemnego smak i, niespra- 
n.a n.gdy zatwardzenia, uziala z niezawodną 
skuteezuościę przeciw Zim m aąh, gorącz- 
Kom igfoidalnyin, w  długiem i mozotnem 
fiuwiocie do zdrowia, etc. Jest to nieoce
niony średek toniczny i pokrzepiający.

WINO z CHI NA 1 ŻELAZEM
•  R asaZ ł HEłkHY

Najlepszj i najskuteczniejszy środek z pre- 
paracyi żelazistyeb przeciw zubożeniu krwi. 
Pizyjemne-o smaku i niezawodnej skutecz
ności, działa cudownie praeeiw bladaczce, 
trudnemu odpływowi regularności, w y
czerpaniu sił. osłabieniu, ogólne] niemocy 
i wszelkim chorobom l nicdustaUtu k .  > . 
pocnoJzącym.

MIGRENY I NEWRALGIE
n  a  l j |  I  I M  I k  r Q i i R t t f r P o d l 8 * 0 r " Jest jeóynem lekarstwem w tych cierpie- 
• ' i n m c n  nlach. Pól paczki rozpuszczonej wlyżce wody cu
krowanej wystarczy do ukojenia najgwałtowniejszego bólu głowy bez niebezpieczeństwa.

W PAhtZU, ulica d'AdJou-«t-Uonorć M ; w Wars~awte, w składach mataryał. 
aptecz. PP- Mrozowski.'gi, j (Jalicgo ; we Lwowie, w apl, P. Mikolasclta ; w Krakowie, 
w aptece PP. Traurzyńsilego i Itedyka ; w Poznaniu,** aptece P. Dra Manklewicza.

|
Ze zbioru majowego

1876.
' n p e l n i t  ś w ie ż y  t r a n s p o r t
i i  a  e j ,  p r z y j e m n e j  w o n i  i  c i e 

m n o  n a c i ą g a j ą c e j

Herbaty |
fiitójsko-rosyjskiej

Ś f ż l e c a  I t a i i d e ]

Karola M l t m
w  L w o w i e .

5 6 0  p - r s t . t a ó w '  c z y l i  1  f i r o J  w .

C o u g o  e e s n r s k i  9  5 ?
S t e r b e t f  f s .m i l i i r e i  H z ł .  i
! ł f « t l » « S f e  d o  M o s k a n  4  c ł ,
< m p e r t n i  5 r.ł.
P r o a z k n  herbacianego l  zł. 20 ct. 
Ślfartt angielskich do herbaty 5 ct. { 

B a m n  s t a r e g o  I . a o r t y  z ł .  1 . 4 0  i 

.. , .. .. n . „ i i o |
7 . v ł f , c  a  p o n i ż e j  w y m i e n i o n e j  h e r b a t y  jj

—..s-arnry r.a 7’v. -^trlanki w l i r ■ ° - :i. ’
94-14 55 .s 5

X X S C t a C * X 5 S ^ ’7 K X lK K » X 5 ( 0 O ( ( X i e ( O

ZIÓŁKA M ARJI
Ziółka te uznane podczas dfugo”dtr.iago użycia przez powsgi lekar

skie, mają przyjemny smak korzenny i leczą : wszystkie rodzaje chorób 
kobiecych, jak upławy, nieregularność, połączony z nią ból głowy, 
mdłości, kurcze, wszelkie cierpienia maciczne, osłabienia itd'

Paczka 1 zł., z przesyłką pocztową 1 zł. 10 ct. 4120 1 - 0
Wyrób apteki C. Linhardta w Bodenbach.

Sf Wyłączny skład dla Galicji u J. PIEPESA, w aptece pod „Węgier-
J  ską Koroną" we L w o w i e  i w aptece W. BEDYKA w K r a k o w i e .

$KXXX?C OOKXXXXiXXXXXXXXXXX^
P o d z i ę k o w a n i e

Wmu Michałowi r Dębią Dębskiemu w Tarnopolu
Przez d.uŻBzy czas cierpiała córka nasza na okropny ból zęLów, który nie. 

tylko z mocn m łnp.niem  głowy połączony hył, ale nawet słuch i wzrok ub’ .̂ 
władni' ł Ws .ystkie te cierpienia usunięte zostały w kilkunastu minutach kro- 
plami Twemi, Panie, przy osobistej wskazówce Twojej.

Ponieważ odtąd żadne cierpienie nie zaniepokoiło nasze dziecko, B *  
zniewoleni prawdziwą wdzięcznością, składamy Ci, szlachetny mężu, najszczer**e 
podziękowanie nasze wraz z publicznem uznauiem, istotnie cudownej własność, 
kropli Twoich i zoatajemj z dozgonną wdzięcznością zawsze obowiązani

Lwów, w kwietniu 1877. 4090 2- .̂3

H ip olita  i K lem ens Wiercińscy*

Ostrzeżenie.
Poniew aż w obieg puszczone zostały krople  w y ę ^ a®ii 

m ego „ D ę b s k i e g o  c u d o w n e  k r o p l e  d o  z ę b ó w , “ Pod
rab iane  i fałszow ane przez ludzi niepowTołaayoL i nieupowa
żn ionych , azatem  ośw iadczam  publicznie, że tylko te krople 
są praw dziw o i sh iteczue , k tóre firm ą c. k- apteki obwodu- ej 
do W go Dj’a  chemii Antoniego B uchelta w  Tarnopolu  należącej 
a poprzednio W m u F r .  J a m i ó g i e w i c z o w i  wydzierżawio
nej, jako  też pieczęcią herbow ą w ynalazcy są  zaopatrzone, i'że 
przeciw  takim  nadużyciom  k rok i sądowre poczynić, a  fałsze-‘za 
publicznie w ym ienić zm uszonym  b ęd ę , ażeby siebie od 
przyjem ności a  publiczność od obalam ucem a uw oln'ć.

T a r n o p o l ,  w  m aja  1877. 4099 2—«

Michał z Dębią Dębski-

ZAKLśD LECZNICZY GLEEBERBfBfi 1
W  NtjTY-j * , I

stacja Feldbach węgierskiej kolei zachodniej (Westbahn.)

Sezon od 1. maja do 30. września.
Kwasy natronowe i źelaziBte, serwatka kozia, mleko, mhaiacje z ijfie’ 

sosnowych, kąpiele mineralne i z wody słodkiej, kąpiele kwa owęgluWCj 
pływalnie, zakład bydropatyczny.

Z a l e c a n e  przeciw wszelkim katarom śluzowym, mianowicie orgt . 
n>iw odJycb u ia i lAnałów trawienia, spec’alnie zaś w cierpieniach krtasi, 
chronicznym katarze bronchialnym, chronicznym zapaleniu płuc, Emphysi. 
dyspepsji i katarze żołądkowym, niedokrwistości i bladaczce. 

Z a p o h le g H j ą  suchotom jducowym i zimnicom.
Zamówienia wod

w Gleichenbergu.
y i pomieszkań, iakoteż pism kąpielowych w dyrekcji

3 8 8 2  7 - 1*

.kaaKi

!  U w i a d o m i e n i e  !
Międzynarodowa wryBtawa towarów w Wiedniu sprzedaje z powodu 

rozwiązania się następujące masy towarów po bajecznie tanich cenach,

wszystkiego ^  zły* 6 5  eto w .  a .  a mian0’w ic ie :
1 doskon ile idący dokładny zegarek 

ze złoconym łańcuszkiem, z porę- 
ozeniem za regularny chód.

2 prawdziwe japońskie wazy na 
kw aty, z najpiekniejszem malowi
dłem, ozdoba każdego salonu.

1 pyszny album na fotografie, boga
to złotem ozdobiony.

1 para pięknych wschodnich pantofli 
z meprującą się skórzaną podeszwą 
dla mężczyzn kobiJl.

1 piękny dzwonek stołowy z nowego 
złota.

1 kompletny jspoński garnitur do 
palenia, zawierający wszystko co 
jest do paleni* potrzebne.

2 małe obrazy olejne, kop ja znako
mitych mistrzów w piękn. ramach

1 inBtrument muzyczny, na którym 
..isżdy może wygrywać najpię
kniejsze Bztuki.

1 komplet ny serwis porcelanowy na 
6 osób, bardzo nadający Bię prezent.

2 głowy charakterystyczne, zupełnie 
nowa oryginalna zabawi a

1 elegancka torebka spacerowa Wik- 
torja z kolorowem wyszywaniem.

6 doskon. c. k. uprz. łyżek stołowych.
6 ,, ,, „ łyżeczek do kawy. j
6 japońskich filiżanek wybranego 

gatunku.
6 Bztnk mydła zdrowia Dr. Duponta.

TOWARZYSTWO
Jj GiUEUmi KASI I I D M
h  ar. XI, alica Hałiekffi.
U  p T z y  i B1 u I !> J ę

jt Wkładki n? książecKki osacaędaości ̂
K  od j s ś s s ę s  zlr. do każdej w ysokość ', oproceotew uj^c j f  k i

Leczniczy
środek chroniący

od zarazy syfllitycznej
polec n i wysyła na żądanie specjalista 
chorób syfilitycznych, prakt. lekarz me 
3307 dycyny, chirur. i akusz. 29 —(

ir - ' r * X  1
mieszkający przy ulicy Sobieskiego 1. 12, 

I. piętro. Ordynacja od 9—5.

Codziennie dwu- 
krot.ca komuni

kacja pocztowa i 
stacja telegraficzna.

Trenczyn-Teplic
w  W ęgrzech.

3 i pół godziny od
B ta c j i  k o le jo w e j  
W a s g n o n s . a d ‘ 1 

(W  aa g th a lb a h n ) ° ^ g ł y .

Od wieków sławne termy siarczane od 29 do 32° E. przeciw Podł)W  
reumatyzmowi, newraign, sparaliżowaniu, chorobom skórnym i kostnym, syn w 
szkrofułom. — Początek sezonu 1-go maja. — Owcza serwetka, wody minera We, 
kąpiele z ig ie i sosnowych i żelazne, zak.ad leczenia zimną wodą,  r. ele z kim- 
fortem urządzonych ho' _lów  i domów jirywatnych, dobre restauracje i kawiarnie, 
coozienue prz 'dstawienia w teatrze, dobrze obsadzona orkiestra, przechadzką 
miejscu ogrodzonem, salon do czytania z wielu dziennikami wypożyczalnia Isią- 
żek, bale, koncerta, dwaj kąpielowi lekarze i apteka są P. T. publiczności i«„ 
usługi. Dalszych informacyj udziela 3933 12- -2J

Zarząd kąpielowy.

£  ■ ■ M O O O O O O O O lO O O O O O O i.O O C O O O O O O C
M g
M  H

7, t i  dniow psa
> i  .  -

odouków oppoe ntewuią się od

po
po 7"fo s 
po 8 %  7 

O d zia n y  zu-ś

38 sztuk.
W szystkie powyżej wymienione przedmioty kosztują razem w dobrem 

wykończeniu i j f l k o  S  z ł r .  O S  c l .

A dres: In te rn a tio n a le  W a a re n - A naste llnne  
W le u , B a rg r lu g  3.

p i e r w s z e ]  w k ł a d k i . 3536 20—9

Zamówienia z prowincji załatwiają się szybko za pobraniem pocztowom- 
JSIB. Poniec ,4 w\ stawa wkrótce będzie zamknięta, upraszamy z pro

wincji o jak najspieszniejszą przysyłkę zamówień. 3gS7 4—9

G Ł I X I R  E T  D R A 6 Ż E S  U D  D r  R A B D T E A D
(Laureat de PInatitat de France)

ELIXIR I PIGUŁKI DOKTORA RABUTEAIJ wypróbowane zostały 
w szpitalach p . /.kich przez professorów Fakultetu Medycznego, którzy za
lecające jako skuteczniejsze od wszelkich preparatów zalecanych.

Prepa-ata te z C h lo r k u  ż e l a z a  leczą B l a d c c z k ę , W y n ęd zn iew ie , N ie d o 
k r w is t o ś ć , regulują O d p ł y w y  m ie s ię c z n e , wzmacniają O r g a n izm y  w y c z e r p a n e  
i osł  tBiONE, niesprawiając nigdy Z a t w a r d z e n ia .

Sprzedaż hurtowa w  P a r y ż u , u  p .  CLIN et C% ulica Racine, 14.
Dostać można: we Lwowie, w aptece p. Mikolacha; w Czerniowicach,. 

w aptece p. GolLhowskiego i we wszystkich znaczniejszych aptekach.

Hu lo o  Bilardów
wraz z * • * , zaws^3 na składzie.

N i i e j  p o d p is a n y  z w r a c a  s z  z e g ó ln U j u w a g ę  n a  s w e

całkiem n&we c. k. wył. uprz. Bilardy,
kióre bez zamykania łuz, przez mechaniczne 

przesuwanie mantyneli
n >  j e d n e  j  m i n u c i e

na najdokładniejsze b r r a i n b o l o w e  lub te r ę -  
E hiW e b i l a r d y  przdrobione być mogą.

J o h a n n  Knill, c. i. wył. l tz . faW an l tilardów i Kijów WlariflffclL
U l e n ,  I X .  B o s s a n ,  R o t b e  I  O w e n g ^ s s e  M “ .  3  n n d  7  w  d o m n

w ł a s n y m .  400Ł 6—6

objąwszy zarząd tarnowskiej

fabryki machin i narzędzi rolniczych |
w r a z  z  o d l e w a r n i ą ,  9

przyjm ują zamówienia tak na m achiny własnego w yrobu , jako też sprowadzić się 
mające drogą komisową pod w arunkam i najprzyslępniejsz^mi. 4 1 0 4 3 - 3  V

looaooooooooooooooiooooooooooooo—■I  
►oo<xxxx^ooooc»oo»s»:oćoos»oc€4xxxxx)o<«

S T .  W A J D O  WM8
w e L W O W IE , ulic? H a lick a  1. 7 , f ,

p o l e o a  s w ó j  o b f i c i e  z a o p a t r z o n y  a

i i  i&dL 3L A . H  m . a*1 je ~m wmmi, o
p r z y b o r ó w  d a  p i s a n i a ,  r y s o w a n i a  1 m a l o w a n i a ,  g

o r f t z  3701 16 - 0  2 f
g a la n te r y j ,  p e rfu m , m t]de ł i in n ąch  p a c h n id e ł. J .

Przybory do robienia kwiatów w wielkim wyborze. j *
Zakład do odbijania „EAET WIZYTOWYCH" a la minuto i lito^rafowanych, jako też

M O N O G B A lk ó W  najnowszych i najmodniejszych w różnych kolorach.
Zamówienia na prowincję uskuteczniają się sumiennie i  odwrotną pocztą za zaliczką.

o J
Wydawca i redaktor odpowiedzialny: Jan Lam. Z drukarni „Dziennika Polskiego* A. J. 0. Bogoaza.


